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•Przedpłatę i ogłoszenia na całą ■Francję 
przyjmuje jedynie p. Ludwik Piońśki w Pa­
ryżu Boulevard dn Prince Kugóne 95: p. 
Alojzy Opjjełik, w W iedniu W ollzeile N, 22: 
Haas ~n$ tein. f  Fogler, w Wiedniu W ollzeile 
N. ji j  w Frankfurcie nad Menem.

I.iS T Y  R E K LAM AC YJN E  nieopie- 
c/.ętor. ane. nie ulegają frankowaniu.
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Ministerstwo a

Zajęciśmy sprawami (Własnego kraju, 
wiec mało zwracamy uwagi na to co się 
dźfteje ty innych prowinl jfidi rt?liśfr jar,kich 
juł) poza AliStrją. Lecz od feasu do XjZiftj* 

Lsu iyynadą krytyczny prze^Ld zrobić %• » £ 7 f • i I I J uf •> A- . *
ffypadk6 w pozagalicyjskich. abypołożenię 

własne lepiej zrozumieć można.
Wszystkie sbjmy niewęgibkskić juz u- 

^URczyJy obrady i' powzięły uchwałę nad 
ł̂R'aw.ą -i manifestu cesarskiego z dnia 2 0 . 

Wr«eśnia. Otóż z protestem, wystąpiły tył
kraje1 czysto-uiemieckie lub gd^ie łu- 

. ‘Łjość jićfit przeważnie niemiecka, miano­
wicie sejmy niższo i wyższo-austrjacki, 
^^ryjski, Jyaryiiiyjski, salcburgski i szlą- 
sLi, a Avdęo,.sześć sejmów na siedmna- 
&ie! -Dodać potrzeba iż między 11 nie- 
Prcdęstająceiiii są trzy największe: czeski, 
gMf.yjski i morawski, a ludność samych 
t'zech.Jub ludność samej Galicji wyró­
wnuje prawie ludności tych sześciu krai- 

• ków z sejmami protestującemi!
Lecz jiomimo takiego wyniku, pisma 

centralistyczne niemieckie tak przemawiaj- 
)Ą, jakoby głos tych sześciu sejmików7 byt 
decydujący..,t)la czego? bo io  niemiecki^ 
»ą sejmiki, a zadowtdonc z manifestu ce 
sarskiego to po większej części samesej 
my nieniemieckie! U  Niemców zaś jesjt 
oświata i zamożność!

A Zostawmy jednak ehełpliwemu dzienj- 
uikarstwu niemieckiemu tę bezrozumji^ 
prasce dowodzenia, że ministerstwo ma o, 
bowiązek ipójść za  zdaniem czwartej czę, 
ścf ludności krajów 'niewęglerskicli, a poi 
miiiąć zdanie trzech czwartych części lur 
dnośći z ' tej strony Litawy a w (Jpdątki  ̂
F »B  .1.4*. i «dfc.nier drugiej połowy monair 
cłiii krajów korony w igierskiej. Wsżak 
wiedeńskie dziennikarstwo centralistyczne 
jest w podobnych szermierkach bardzo 
biegłem, i zupełnie nie wstydzi się użyr 
^gnia óiaj wierutni ej szych fałszów w do,L 

f ^B zen iu ! ~  Sami spójrzmy na stosun­
ki krajów korony węgierskiej, gdzie obef 
cnie agituje się pierwszy i najważniejszy 
akt czynności odbudowania państwa ną 
nowych p o d staw ach.

Y\ “krajach niewęgierskńih, w tak zwą 
nych niemiecko-sławiańskich, ministeijum 
Belcredieg0 odniosło w sprawie manifej- 
stowej niczaw°due zwycięztwo, przepro 
wadzi wszy jedne częśćswych zamiarów, U 
przeprowadzenie drugiej sobie umożliwi­
wszy. A le chociaż w-krajach korony węgier­
skiej wprowadzenie manifestu, się udałę, 
to dalszy bieg spraw' coraz więcej usu­
wa sie z rąk miuisterstwra Belcredi. W  
S ie d m io g ro d z ie  nie dosyć silnie i stano­
wczo wystąpił’ Sasi i Rumuni z warun­
kami, pod któremi przystaną na unię z W ę­
grami. Podnosili wprawdzie niektórzy, że 
wtedy tylko tej unii sobie życzą, gdy W ę­
grzy naprzód przystaną na realną jedność 
monarchii, na wspólny parlam ent państwa, 
na zasadę federacji. Ale tym żądaniom nie 
nadali wyrazu silnego. Unia z Siedmio­
grodem będzie w ię c  pierwej orzeczoną i 
urzeczywistnioną, nim sprawa wspólnegto 
parlamentu przyjdzie pod rozbiór w Pd-

Toż samo nie udało się mmisterstwiu 
w K r °acP- kan S°kcevieh czynił, nie­
podobna aby się działo bez woli ministef- 
Stwa Stronnictwo antifuzjonistow, po wię­
kszej części złożone z posłów oficerów i
urzędników, miało ^  ,saUł| .mm  w Krq- 
acii, co Sasi i Rumuni w Siedmiogrodzie. 
Tak jednak silnie i stanowczo wystąpilto 

J  stronnictwo unii z Węgrami, fuzjonistów, 
tak niezręcznie pokierował ban Sokceviqh 

.antifuzjonistanu, że trzeba było aby rz<ł- 
IJ czy całkiem nie zepsuć, wyrzucić z sej­

mu część antifuzjomatów, urzędników bań­
skich, 1 pozbawić większości rządowe stron­
nictwo, które miało żądać federacji w AU- 
strji i tylko wtedy przystać na unię z 
Węgrami, je ż li ci przedtem przystąpią <3°
federacji au strja ck ie j.

Dwie więc rękojeście, któremi mogło 
ministerstwo trzymać w szachu separatyzm 
węgierski, okazały się niedosyć silne, l i ­
nia krajów korony w ęgierskiej będzie pier­

wej urzeczywistnioną składem sejmu pe- 
szteńskiego, nim W ęgrzy jakiekolwiek 
poczynią ustępstwa. Już teraz nie pozo­
staje nic więcej * ministerstwu, jak w 
samym sejmie 1 węgierskim szukać so­
b ie 1 stronnictwa, przy którego ponfo- 
ęy przeprowadzić by mogło swoje za­
miary. Czy mu się to uda?... Czy stron 

i nictwo to może być' w większości, skoro 
Deakiści i rezolucjoniści połączyli się ra­
zem i przyjęli wspólny program ?... Stron­
nictwo konserwatystów węgierskich, nawet 

• wsparte posłami rumuńskimi, ' saskimi, 
serbskimi i kroackimi, będzie w wielkiej 
mniejszości w Izbie niższej, a i w labie 
wyższej bardzo wątpliwe jest jego  po­
wodzenie. r

Ministerstwo wytknęło sobie plan, aby 
nie przywracać autonomii komitatów i in- 
njch instytucyj, wprowadzonych ustawa­
mi z r. 1848, dopokąd sejm peszteński 
nie przodsięweżmie rewizji ustaw z roku 
1848, i dopokąd nie orzecze o propozy­
cjach królewskich, dyplomie październi­
kowym i ustawie lutowej. Deakiści zaś i 
rezolucjoniści postanowili nie brać pod re­
wizję ustaw komitatowyeh,' i z r. 1848; ' jak 
i propozycyj królewskich, dopokąd korona 
nie przywróci autonomii komitatów7, ustaw 
z r. 1848, ministerstwa węgierskiego..'Z  
tego zaczarowanego koła .nie ma innego 
wyjścia, jak ustępstwo z jednej strony. 
A le  która strona ustąpi?... W ęgrzy lic z i 
na ustępstwo korony, liczą na koiueeznofśji 
z je j strony, wynikającą z położenia pań­
stwa, liczą na wpływ jaki ostentaćyjna 
lojalność ich w przyjęciu króla wywrze na 
koronę, i złamię namiary cuipisterstwa. 
Ministerstwu liczy znowu na p ływ , jaki 
obecuośe króla w Peszcie wywrze na na­
ród/liczy na Oddziaływanie narodów nieć 
węgierskich w krajach z tej stron} L ita ­
w y ?  Kto .się w swych rachubach zawrie- 
dzie? -Węgrzy ezj ministerstwo ?

b  e  j  m  o w e .

Jeszc/.e sprawa głodowa będzie rozstrzygnię­
tą w sejmie, poczem posiedzenia będą na dwa 
lub trzy tygodnie zawieszone. N icby pow iedzieć 
nie można przeciw temu zawieszeniu, bo komi 
sje sejmowe, pomimo usilnej pracy, nie zdołają 
przed dwoma, trzemą tygodniami wypracować 
swych projektów, posiedzenia więc sejmu przez 
ten czas byłyby tylko czystem zapełnianiem pro 
forma czasu, co ubliżałoby powadze sejmu. Ale 
podczas fe r jj sejmowych -powinny komisje po­
zostać we Lw ow ie i pracować, tak, by rozpo- 
cząwszy posiedzenia po świętach, sejm mógł 
już bez przerw przystąpić do' obradowania i u- 
chwalania jednego projektu po drugim-

Inne kraje koronne odbyły od r 1861 cztery 
sesyj sejmowych, na których załatwiły te wszy­
stkie sprawy, które u nas dopiero teraz przy­
chodzą pod obrady. My odbytych w r. 1811/ 
1863 po dziewięć .posiedzeń nawet za odbycie 
Se.syj sejmowych uważać nie możemy, bo za 
każdym razem zaledwie się ukonstytuować zdo­
łano. Ministerstwo więc musi to wziąć na uwa­
gę, i przedłużyć sesję' naszego sejmu, tak, aby 
w tegorocznej załatwić mógł te wszystkie spra­
wy, które inne sejmy przez lat cztery już po­
załatwiały. Nie potrzebuje więc nasz sejm gorą­
czkowego pospiechu, mogącego szkodzić wytra­
wnemu rozpatrywaniu spraw. Nic bowiem nie 
może spowodować ministerstwa do skrócenia 
jego sesji. Przeciwnić, interesem rządu jest, a- 
by wszystkie wnioski były przeprowadzone do 
uchwały. Dawniejsze ministerstwo dążyło za 
wsze do jak  najprędszego zwoływania Rady 
państwa, do jak najdłuższego pozostawiania je j 
w Wiedniu, sejmy krajowe były mu nie 
kę a Rada państwa wyłączną podporą. W ów ­
czas więc sejmy krajowe musiały się spieszyć, 
aby przecie coś uchwalić, choćby ryezaltowo, 
nim im obrady przerwą. Obecnie zaś nie ma 
tej obawy. K ilka miesięcy minie, nim sejm wę­
gierski skończy obrady nad propozycjami kró­
lewskiemu T y le  czasu ma więc i sejm ga licy j­
ski do załatwiania spraw swoich.

Skoru sejm nie będzie kroczył przeciw rzą­
dowi czy polityce obecnego ministerstwa, lecz 
zajmować się będzie .przydzielonemi mu sprawa­
mi w duchu' umiarkowania i szczerej myśli i 
pracy, toć dotrwać może sejm zebrany aż do 
chwili, gdy rezultata ugody z Węgrami będą mli 
przedłożone do orzeczenia. Skoroby zaś wystd- 
pił przeciw polityce ministerstwa, toć i p rzy­
spieszanie prac i uchwał nicby nie pomogło. 
Przerwanoby mu żywot, nimby cokolwiek wa­
żniejszego nehwalił. Obawy tej jednak niema. 
Zgoda między większością sejmu a minister­
stwem jest widoczna, umiarkowanie wielkie.

Swobodnie więc może zająć się sejm pracami 
swemi bez obawy, iż zanikniecie ’ spaść może
przedwcześnie. • ................

Ale ten wzgląd nie mozu skłaniać aOjmują- 
eych do powolnej pracy, do przedłużania obrad 
niepotrzebnemi mowami,’ do cofania dzisiaj u- 
cbwał wczorajszych w  komisji. Tyle jest do 
czynienia w kraju naszym, że gdyby wszystkię 
obrady odbywały się bez najmniejszej przew ło­
ki, toć jeszcze sejm obecny, choćby sesja trwała 
i sześć miesięcy, nie zdoła wszystkiego załatwić! 
Starać się on powinien, aby jak  najwięeej°spraw 
ułożyć, a jak  najmniej pozostawić do przyszłej 
sesji. j  ' ’ ’ r

W k o m i s j i g  m i ii n e j  rozbierano kwe 
stję, czy gminy zbiorowe dadzą się urządzić 'w  
ramach, które rąjchsratowa zasadnicza ustawa 
gminna z roku 1862 wytknęła. I zdecydowano', 
iż to się uczynić nie da, chociażby zbiorową 
gmina była najodpowiedniejsza potrzebom i sto 
sunRom naszego kraju. My nie podzielamy tego 
przekonania i rozwiniemy tę rzecz w osobnym 
artykule. Że ministerstwo Schmerlinga ta,k ko­
mentowało ustawę rajchsratową, i odrzuciło u 
chwalone w niektórych sejmach krajowych two­
rzenie gmin zbiorowych, to jeszcze nie dowodził, 
że i dzisiejsze ministerstwo tak samo komento,- 
wałoby ową ustawę z r. 1862.

Mniejszość komisji gminnej zamierza w y­
pracować osobny projekt do ustawy gminnej, ną 
podstawie zasadniczego połączenia gromad z 
dworami w gminie zbiorowej tak, aby i groma! 
da zachowała swoją samoistnośó i tradycję, i 
dwór nie mógł być nigdy ani nad ani pod gro­
madą. Bardzo pochwalamy ten zamiar. Dopiero 
całokształt ustawy gminnej, na tej zasadzie od­
partej, zyskać może dla siebie opinię publiczną, 
i potem da tego projektu zjednać i zwolenników 
w sejmie tak, iż projekt mniejszości w komisji 
może bardzo łatwo od większości w sejmie być 
uchwalony Niech tylko ta mniejszość zaufa, że 
potęga szczerej_ myśli, wyższej idei, ogólnego 
pożytku odniesie prędzej czy później, zawszę 
zwycięztwo.

i' -os sam-eum ,siuiiiisoqxo'i ooif ołoisw

Z jedenastego posiedzenia sejmu
Wnioski nowe, złożone wczoraj do laski 

marszałkowskiej, o których w  streszczeniu na­
pomknęliśmy wczoraj , są dosłownie ' naątd-
pujące :

W n i o s e k Ż u k a  S k a r z e w s k i e g O
ppiewą :

„Zważywszy, że prawu propinacji, jaku 
część integralna dóbr ziemskich jest wedle u- 
staw niezaprzeczalnera prawem własności tych­
że dóbr — tudzież prawem miast, należącemdo 
majątku tychże miast zakładowego, lub innych 
osób, wyjątkowo uprawnionych;

„zważywszy, że istnieją przepisy zakazują­
ce osobęm nieuprawnionym wdzięranią-się w tb 
prawo.;

„zważywszy atoli, że w ostatDich czasach 
ck. vyładze administracyjne poczęły i innym, do 
propinacji nieuprawnionym osobom udzielać kon- 
cei7J‘ , bądź do wyszynku tak zwanych słodkich 
napojów spirytusowych,' bądź do sprzedawania 
takow.yeh flaszkami itp ., przez c « właściciele 
prawa propinacyjnego w przychodach, stanowią­
cych częstokroć główną część ogólnych swych 
dochodów, znacznego doznają uszczerbku, — 

„zważywszy, że tym sposobem prawo wła- 
snpści w dobrej wierze i prawnym tytułem na­
byte, bywa na korzyść osób trzecich, wśzel^ią- 
8 °  tytułu pozbawionych nadwerężanem ;

„że  przeto gwoli zabezpieczenia prawnie 
istniejącego i zagrożonego prą\va własności, do­
pokąd go ustawa nie zmieni, środki zaradcze 
?t?nyśieć jest niezbitą sprawiedliwości i słusznb- 

potrzebą.
„W ysoka Izba raczy uchwalić:
„D  Wybrać komisję specjalną z 5 człon 

kow i polecić je j ,  aby przedsięwzięła rewizję 
ustaw i rozporządzeń, odnoszących się do pra­
wa propinacji, lub na takowe oddziaływujących 
i Poczyniła wnioski ku zabezpieczeniu zagrożo­
nego prawa własności — tymczasem zaś 
.... W ydział krajowy ma sie postarać u ck. 
«ądu 0 wstrzymanie się z udzielaniem nowych

r y £ w y c h  “ °  WySZynku słodkicL napojów spi-

W n i o s e k  dr.  M a j e r a  opiewa:
] ’’ W ydział krajowy postara się u Wys.

|prnU,i0 py7-ecIsl§wzjęcie stosownych kroków, ce- 
, . °dzyskama majątku uniwersytetu Jagielloń- 

- eS° w Krakowie, mianowicie zaś wprowadze- 
w wykonanie komisji, która iy tej mierze 

1 'SRÓ • reskryptu minist. stanu z d. 18. maja 
1 ^zawieszoną być miała, 

i. , W  miarę okoliczności dla przyspieszenia 
C7V m v Starać się będzie o oddzielne tych rzd- 
czy traktowanie, dotyczącej majątku uniwersji- 
f C e/ °  ,°d należytuści przypadającej dla zakła­
dów ducbownyeh w Krakowie.

• i j zadaniem wyż rzeczonej komisji 
miało być, przedewszystkiera rokowanie z rzd- 
ftem. ces. rosyjskim , majątek zaś uniwersytetu 
rozciąga się j do innych krajów, należeć zatem 
będzie do Wydziału krajowego, wyjednać u W. 
rządu stosowne kroki dla odzyskania na rzecz 
uniwersytetu Jagiellońskiego tych wszystkicjh 
części jego  posagu, które gdziekolwiek niegdylś

lokowane, dotąd zwrócone nie został} , a do któ­
rych; uniwersytet, prawa n ie’ 'iitracił

W n i o s e k  k^.'" R u d z k i '  op iew a :
„W ys. sejm raczy u cW a jić  : emeryturę dla 

p. Wincentego Pola, pozbawionego, wzroku, za 
jego  zasługi na-polu literatury ,polskiej, w ilości 

złr. roczni^, z fundą^u krajowego.11 ■ 
W n i o s e k  kk. S t ę p k i a  pp krótkKui u- 

zasadnienin, przypomjnąjąicym przepisy w zg lę ­
dem wynagradzania urzędników rządowych przy 
przenosinach z jednego, miejsca i posady na 
drilgie) op iew a, ’  L,h ? .Gb

„W ys sejm raczy się wstawić du o. k. rzą- 
du, ażeby księża wikarjusze obu obrządków, w 
wypadkach przenoszenia ich przez odnośne naj- 
przewielebniejsze końsystorjum na inne miejsca 
działaluości : .rfoe ułlł.Mfiti inobiń .p-ąsrwi

a) nie tracili przynależnej i.u pensjt; 
to) otrzymywali wynagrodzenie .kosztów po­

d r ó ż y / — ilp iw if i i  rao vf ~ri«
a) ja k  niemniej, Wynłtgrodzeuie za uszkodze­

nie swoich rzeczy, a to z funduszu religijnego.
Co do formamego traktowania tego wnio­

sku żąda ks. Stępek, aby był przydzielony do 
komisji funduszowej, z poleceniem sprawozdania 
w 14tu dniach. J .' , j ,j \

W n i o s e k  a ni 6 I 3 ij ii a upiewa :
„W . sejm uchw ali: Statut gminuy dla mia­

sta Krakowa według załączającego się projektu 
(załączony jest projekt drukowany).

Wszystkie te wnioski będą drukowane jako 
alegata do sprawozdań stenograficznych.

'  -Poczet petycyj do 14. grudnia 1865 wnie­
sionych do sejmu jest z porządku następujący . 
rj 33) Gmina .Wołczyniee przez posła'księdza 

Szwedzickiego o zapomogę i odpisanie tegoro­
cznych podatkow.

jMl^GIminy 'puv», mielnickiego i borszczo- 
wskiego 'przez posła Andrejczuka u zaradzępiu 
lichwie i o zmianę w prawie wekslowym. "

за ) Giiiiua miasta Narajowa przez p. Pa- 
w likowa z użaleniem się ,na pokrzywdzenie w 
używaniu łąk i drzewa na tych łąkach wyro-
s łęgo .■ '  - ■ 'a h a  - ' rnrifiihim ii

зб ) Leśniewska Ludwiką prze* (j. Smolkę
0 wyjednanie pozwolenia do odczytów dla klasy 
rzemieślniczej w Myślenicach

37) Mieszkańcy, miasta Stauislawowa przez 
posła Krzysztofowie za o obsadzenie katedry j ę ­
zyka polskiego ,i: literatury Ajirzy tamtejszem g i­
mnazjum.

38) Ciż mieszkańcy przez posła Krzyszto- 
fowicza o w y je d n a ł/ p o zm ie n ia  dp utworzenia 
czytelni. . .\viołfro Is-yoaoaoi

39) Mieszkańcy okolicy Nowego Sioła o 
wstrzymanie egzekwowania zaległych podatków
1 o udzielenie pożyczki pieniężnej.

Uzasadnienie wniosku x» bezpłatne pod ści­
słą kontrolą kraju rozdzielanie soli dla ludzi i 
bydłą w okolięau-h głodem dotkniętych, a zniże­
nie cenisoii o l/3 część w okolicach, mniej nie­
urodzajem tegorocznym dotkniętych, było nastę­
pujące ze strony wnioskodawcy- . ■»

Dr Z d u ń  nadmienił, że przedewszystkiem 
nam pamiętać należy, iż sól jest niezbędnie po­
trzebną de życ ia  źwierżęeego, oprócz innych bo­
wiem Własności i utrzymuje! ona ..krew 5v stanie 
płynnym —  lecz mówca nie chce się dalej roz­
szerzać ze Stanowiska fizjologicznego nad przymio­
tami ,i , koniecznością zaprawiania solą pokar­
m ów,-— 'bo doprowadziłoby go do rozprawy, 
która nie należy do Izby sejmowej, —ę postawi­
wszy jednak pewnik, że sól jest jednym z n ie­
zbędnych do iye ia  ludzkiego środków, powiada- 
jeż li tak jest, to czyż się g o d z i, uwysokiemi ce­
nami soli utrudniać jej nabycie dla Indu biedne­
go ? Zarzucają , że potrzeby państwa «ą  w ielkie 
a sprzedaż soli 'stanowi jeden rz najgłówniej­
szych dochodów rządowych. To  prawda po­
trzeby państwa są tak w ielk ie, ,że Avśzystkiemi 
siłami naszemi nie zdołalibyśmy im zadość uczy­
nić. A le  je ź li już chodzi o to , natenczas zgo­
dziłbym się dziesięć razy, aby podwyższono ka­
żdy inny podatek, lub zaprowadzono nowy po­
datek, niż aby utrzymywano ' tak wysokie ceny 
soli. Bo podatek inny zapłacę wtedy kiedy mam 
pieniądze, kiedy mam zarobek, i żadna egzeku­
cja go przedtem nie wydusi, ałe soli potrzebuje 
człowiek codziennie, czy ma grosz czy nie ma. 
Są zaś okolice w kraju naszym, gdzie przynaj­
mniej w niektórych porach roku lud nie ma ża­
dnego zarobku, } gdzie .przeto nie jest w stanie 
kupić sobie soli. D la pokrycia tej potrzeby nic 
nie uczyniono.. Wyrobnik podgórski lub posia­
dacz małego kawałka ziemi kamienistej -  w 
najlepszych latach nie jest w stanie oszczędzić 
sobie cokolw iek, a  cóż dopiero w łatach nieu­
rodzaju i głodu. W iedy .śmierp , nieochybna go 
czeka, poprzedzona chorobami strasznemi. I  to 
dzieje się w kraju, gdzie natura tak obficie za­
pobiegła potrzebie iń d zk ie j, gdżie jest więcej 
soli niż potrzeba. Kopalnie w ielickiej soli j e ­
żeli nie są największemi w św iecie , to z pewno­
ścią je  do nich policzyć wypada. Z 20.000 be­
czek wody słouej, wydobywanej tamże rocznie, 
niszczy się znaczna część .umyślnie, aby nikt 
me zaczerPnął; z tego' skarbu, i wolą zmarno­
wać ,dar boży, ; niż aby biedny człow iek mógł 
się zaratować. Tak samo dzieje się po licznych 
miejscach i okolicach, gdzie żupy solne fozsy- 
pane są na naszej podkarpaijkiąj krajnie. Ileż 
to trudów, ile zabiegów potrgeba nieraz, aby 
nawet z tych rżądowyoh zakładów, utrzymać so­
lankę na potrzeby domowe. Częste e ie  zdarza,
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źe po licznych formalnościach, po strawieniu nie­
raz 3 —4 dni, przybyłemu z dalszych okolic da­
ją  za pieniądze ledwo 3/,. tego, do czego otrzy-_ 
mai po wielu staraniach pozwolenie. Resztę mu­
si sobie dokupić od żyda, bo dla płacącej lu­
dności me masz zapasów po magazynach 
rządowych. Przystęp tam ma tylko Hurtownik, 
żyli, który od przedaje ludziom sól za pod­
wyższoną cenę. Że tak jest rzeczywiście, to mo­
gą poświadczyć ludzie, którzy sąsiadują z zupa 
mi solnemi u nas. A  jak  to przykro, je ź li lud 
widzi takie postępowanie, lud, który w ie z tra­
dycji swojej, a nmże nawet Dyl jeszcze świad­
kiem, że z żup krajowych rozuuwano sól darmo 
na mocy przywileju, lub za baiazo tanią opłatą. 

.Jaką zaś była cena soli, to można wnosić, sko­
ro za króla Zygmunta Augusta cetnar soli ko­
sztował 160 groszy, wartością , swoją ówczesną 
odpowiadających mniej więeej dzisiejszym na­
szym centom. B y łj to nadto czasy, w których 
ciężary i potrzeby krajowe opędzano z dochodu 
dóbr królewskich, tak, że na ludzie nie spoezyr 
wał prawie żaden ciężar podatkowy. Dziś adnn 
nistraeja żup solnych, wątpię aby mogła być 
Wiecej kosztowną aniżeli wówczas, a koszta je j 
wydobywania dały by się jeszcze bardziej obni­
żyć, gdyby użyto do tego jak  myślę —  skaza­
nych za zbrodnie, a siedzących dzisiaj darmo po 
kaźniacb. kończąc utrzymuję, że jeś li sól jest 
koniecznie potrzebną dla naszego ludu, & lud 
ten dla utrudnień w nabywaniu nie muże jej 
sobie kupić, przeto zachodzi konieczność uła­
twienia iuduwi nabytku soli. Sądzę, że jeś lib y­
śmy się udali do rządu, to znana “wspaniałomy­
ślność monarchy nie odmówi zapewne prośbię 
naszej, aby w czasie nędzy w okolicach, dotknię­
tych nieurodzajem, lud mógł otrzymywać sól na 
swoję potrzebę domową bezpłatnie. Rząd sam 
nie potrzebowałby przy tem ponosić żadnych ko' 
sztów. " W odę słoną gromady sprowadzać będą 
swoim własnym kosztem do sieb ie, gdzie pod 
ścisłą kontrola kraju mogłaby być rozdawaną.

Z  tych powodów proszę o poparcie mojego 
wniosku, i odesłanie go do komisji głodowe j dli. 
ułożenia stosownej prośby do Najj. Pana, a jeż ii 
komisja głodowa już ukończyła swoją pracę, na­
tenczas proszę odesłać mój wniosek do komirji 
administracyjnej. (Oklaski i brawo.)
" "  Z y b l i k i e w i c z  poparł pierwsze żądanie 
di. Zdunia, aby odesłać do komisji głodowej. 
Komisja administiacyjna bowiem ma już dość 
przedmiotów różnorodnych do załatwiama, kom; 
sja głodowa zaś, je ź li prawdą jest, że wkrótce 
ukończy swe prace, tem snadniej będzie mogła 
zająć się ułożeniem prośby do N. Pana o sól 
dla nowych nędzarzy

Donieśliśmy już wczoraj, że wniosek dr. 
Zdunia odesłany został do komisji głodowej.

Rozprawa wczorajsza nad dalszym ciągiem 
regulaminu rozpoczęła się dość wcześn.6, bo o- 
koło godz 12., lecz mało postąp.ła, głównie dla 
zaciętej dyskusji nad dwoma paragrafami, mają- 
cemi oraz służyć za dodatea. do statutu krajo­
wego. Poprzednia debata nad projektem regula­
minu stanęła ja k  wiadomo na 5 7., który od­
rzucono całkiem. Z iąd  wypadałaby zmiana w nu­
merowaniu SSfów, ponieważ zaś w dalszym 
przebiegu rozpraw może być jeszcze w ięcej 
§§fów opuszczonych, przeto Smolka, jako spra­
wozdawca zaproponował odłożyć numerowanie 
aż na sam koniec.

Do Jfu 8. traktującym o wyborze fnnkcjona 
rjuszów i podziału na sek c je , wniósł W ę ż y k  
dwie poprawki. W idzi on sprzeczność tego §fu 
z §§. 28 i 3.3, uważa za niepodobieństwo, aby 
przy terażuiejszym podziale Izby na 5 sekcyj i 
przy wyborze komisji sekcjami praktowanym, 
w  komisjach tych mogła istnieć naturalna w ię­
kszość absolutna, proponuje w ięc , aby sejm po­
dzielić na 6 sekcji , z których każda liczyłaby 
no 25 posłów, zamiast jak  dotychczas po 30. 
Poprawka ta nie została popartą i nie przyszła 
pod głosowanie. Druga poprawka była czysto- 
stylistyczną chciał, aby ustęp : przód w y ­
borem sekretarzy, pełnią ich obowiązki tymcza­
sowo 4 najmłodsi wiekiem posłowie, a w razie 
uzasadnionego wymówienia, <v starszeństwie na­
stępujący", zamiast wyrazu, starszeństwo" ozna­
czającego, nie w iek lecz raLgę lub stopień, po­
łożono „najbardziej do nich zbliżeni wiekiem po­
słowie." I poprawkę tę Izba przyjęła. Natomiast 
upadły poprawki Z jb lik iew ic za , * „aby opuścić 
całe końcowe zdanie, poczynające sią od s łó w : 
„a  w razie uzasadnionego odmówienia...", bo io 
się rozumie! samo przez się. Odrzucono również 
wniosek Samelsona, aby wzmiank ; o podziale 
na sekcje w łożyć dopiero do §. 9. Zanadto skru­
pulatne rozdzielanie m aterji, prowadziłoby do 
tego, że na każdy szczegół potrzebaby tworzyć 
osobne p .i-agrafy/ F

Bez d y s d s ji przyjęto następnie §§. 9, 10 i
11. T e  ostatnie ze zmianą wyrazu obcego „w e­
ryfikacja" ua swojsk; „sprawdzenie"

Paragraf 12, będący __ j U£ nadmienili­
śmy wczoraj — dodatkowym do statutu kraju 
wego, i potrzebującym przeto osobuej sankcji 
cesarskiej, wyw ołał d łnższj rozprawę. Smolka 
zwrócił uwagę ks. marszałkj na możebną ko­
ni sczność obliczenia Izby, gdyż d uchwały te­
go §fu potrzeba obecności * *  części ca} ej cyfry 
posłów.

K r z e c z u n o  w i c z  oświadcza, że j U£ p0 
wydrukowanm projektu uznał konieczność po­
prawki do tego Sfu, a to, aby sejmowi waro 
wać prawo wyłączne rozstrzygania «o  utracie 
wymaganej do obieralności kwalifikacji posła 
ważnie wybranego." Wnioskodawca, którego 
ważną i zasadniczą poprawkę umieściliśmy 
wczoraj wraz z § fem , popiera w  dłuższej 
przemowie konieczność wyraźnej pod tym 
względem stypulaeji prawa sejm owego, gdyż 
pokazało się tak z dotychczasi rej praktyki se j­
mu galicyjskiego (z wyborem Ign. Rumińskiego 
w Stanisławowie) jak  i innych sejmów (m iędzy 
mnemi sejmu niższo - austrjackiego w sprawie 
i ehuselki), że prawo to ze strony rządu podle­
ga rozmaitemu tłumaczeniu, i nie jest na pewne 
postawione, tak dalece, że namiestnicy ze 
w z g l ę d ó w  o d  o b i e r a l n o ś c i  w y k l u -  
c j z a ą o y c h ,  odmawiali posłom certyfikatów,

i zanim sejm orzekł o ważności lub nieważno­
ści w yboru , lu b  u t r a c i e  p r a w a  o b i e  
j  a 1 u o ś c i ,*j rozpisywali nowe w y lo ty , jjgj 
A  W ę ż y k  oświadcza, iż zgadza się jak  naj­
zupełniej z Krzeczunowiczeru, aie r omimo to nie 
podziela jego  wątpliwości; powołuje się na re­
skrypt ces. z d. 28 czerwca 1863, w którym 
wyraźnie namiestnikom zabroniono rozpisywać 
nowe ‘ wybory w takich razach. Mówca zgadza 
się zupełnie z N. Panem i uważa, że § 12 wraz 
z poprawką Krzeczunowicza jest tylko wypły- 
wem statutu k rąp w ego ' nie potrzebuje tedy być 
dodatkowym , ani wymagać osobnej sankcji ce­
sarskiej, głosować będzie przeciw  artykuło­
w i dodatKowemu, bo jaK mówi „sam Najj. Pan 
zdziw iłby się, gdyby §f ten otrzymał do sankcji."

K r  1 ec  zu a o w ic  z a następnie S m o i K a ,  
który jako sprawozdawca przyjmuje całkiem po-, 
prawkę Krzeczunowicza, tłumaczą W ężykowi, że 
wyraźne stypulowame prawa sejmowego co do 
rozstrzygania utraty potrzebnej do obieralności 
kwalifikacji posłów, nie jest przyznaniem się, że 
sejm dotychczas prawa tego uie ma, ale owszem 
wyraźnem postawieniem tego piawafl wobec 
możebnych wątpliwości, dowodzą, że prawo 
to nie wypływa samo przez się ze statutu kra­
jowego, który jest ciemny pod tym względem, 
ale może być tylko wyargumentowane, Argu- 
menta zaś zw ykły nie wszystkich przekonywać, 
Reskrypt ces. z r. 1863 nie wspomina nic „o u- 
tracie kwalifikacji poselskiej", przeto nie może 
nam wystarczać, zresztą nie może on być pra 
wnym tłumaczem ustawy, bo interpretować usta­
wy moźua tylko w  drodze ustawodawczej. Do 
sankcji cesarskiej §f ten musi być przedłożony, 
porieważ mówi takie o prawach rządu, zresztą 
już po tem deklaratorjum z r. 1863 sejm czeski 
musiał podobny §. przedkładać do sankcji ce­
sarskiej. Komisarz rządowy Thullie (zastępujący 
p, Possingera, który bawi jeszcze w Wiedniu), 
uważa § ten również za dodatkowy do statutu 
krajowego.

L  a w i o w s k i natomiast popibra tylko 
wniosek drukowany wydziału bez poprawk’ 
Krzeczunowicza.

Przy głosowan.u imieunem poprawka K rze­
czunowicza jak  donieśliśmy wczoraj — aie 
uzyskała ł/s części obecnych, mając na 129 g ło ­
sujących 82 za sobą a 47 przeciw Prócz wszy- 
stldeli ‘ ruskich głosów mieści się w tej liczbie 
także głos rektora uniwersytetu Mohra, który 
nierozumiejąc ani polskiego ani ruskiego ję z y ­
ka, zamiast „n ie" głosuje „non“ , nie wiadumo 
czy z łacińska czy z francuzka.

Następny §. 13. należy także do rzędu do­
datkowych. Smolka dodaje dla objaśnienia, że 
w dosłownem brzmieniu przyjął go sejm czeski, 
a N- P an sankcjonował; §. ten op iew a :

Późniejsze zarzuty nieważności wyboru, do­
tyczące postępowania przy wyborze lub też 
kwalifikacji wyborców wtedy tylko mogą być 
wzięte pod rozpoznanie, je że li wniesione zostaną
do . sejmu przed upij .;em iw ani po„nzii&niu w a ■
żności wyboru,

ziarzuty zaś dotyczące kwalifikacji posła 
wybranego, jako też doniesienia o zaszłej po 
wyborze lub wciągu sesji sejmowej utracie kwa­
lifikacji poselskiej, skoro dostatecznie poświad­
czone, muszą być wzięte każdego czasu podroz- 
Doznanie. (Art. dod. II I.)

P a w l i k ó w  wniósł opuszczenie ustępu 
pierwszego, ustanawiającego tormin do wnosze­
nia protestów już po uznaniu ważności wyboru 
posłów, a zatem otwierającego szerokie pole do 
agitacji. Popiera go Naumowicz Zakrzewski pro- 
proponuje jako ustęp 3. paragrafu i jako natu­
ralną konsekwencję dwócb poprzednich ustępów, 
dodatek tej osnow y:

„Dopóki nieważność wyboru lub utrata kwa­
lifikacji nie zostanie orzeczoną, nowy wybór nic 
może być rozpisany.

K r  z e c  z un o w i  cz broni projektu przeciw 
Pawlikowuwi i Naumowiczowi, poczem Izba przyj­
muje zamknięcie dyskusji Ks. Kaczała stawr, 
następnie zamiast ustępu 1. poprawkę „czas do 
wniesienia protestu oznacza się na 14 dni po 
wyborze posła". Z y b l i k i e w i c z  dla ratowa­
nia zasady żąda powtórnego otwarcia dyskusji 
nad tym wnioskiem. Gdy jednak nikt nie za­
brał g łosu , przystąpiono do głosowania. Ustęp 
1. odrzucono, również i poprawkę Kaczały. 
Przyjęto zaś ustęp 2gi, i dodatkowy ustęp p. Za ­
krzewskiego.

Do §. 14., traktującego o piawacb marszał­
ka i jego  zastępcy, stawia G i n i I e w i c z po­
prawkę, aby marszałek ustanawiał porządek 
dzieuny „za, porozumieniem się ze sejmem." 
W  o d z i c k i Henryk nie przypisuje temu w iel­
kiego znaczenia. Z y b l i k i e w i c z  natomiast 
popiera Ginilewicza, ponieważ zastrzeżenie ta 
kie może przeszkodzić tendencyjnemu spychaniu 
niemiłych przedmiotów z porządku dziennego. 
S m o l k a  nadmienia, że i w innych sejmach 
austrjackich robiono tę poprawkę, zmieniającą 
statut krajowy, ale nie otrzymała ona sankcji 
cesarskiej. Lecz jeż liby Izba koniecznie chmala 
ją  przyjąć, natenczas proponuje osobny z niej 
paragraf, potrzebujący także y 3 cześe’ obecnych 
za sobą.

Przy imiennem głosowaniu rozstrzeliły się 
głosy tak dalece, że z 125 głosujących: za po­
prawką było 78, a 47 przeciw ; przeciw  głoso­
wali głównie reprezentanci polscy miast i ma­
łych posiadłości, Za poprawką: Rusini i więksi 
właściciele., (tylko p. Zaparyniuk głosował „n ie" 
i „tak".) B y l,  to dziwne zjawisko; dopiero po 
posiedzeniu dowiedzieliśmy się o przyczynie w ła­
ściwej. „Za  porozumieniem się z sejmem" nie 
ć wało im żadnej gwarancji. Rajchsrat wiedeń­
ski miał takż to zastrzeżenie, a mimo to ważne 
wnioski pomimimo licznych intcrpelaeyj nie 
przj chodziły nigdy na porządek dzielmy. Repre­
zentanci ci głosowaliby Ryli za §fem opiewają­
cym : -marszałek ustanawia porządek dzienny za 
uchwałą sejmu*. Lecz tego nic _ wyjaśniono ja ­
wnie, i §■ został w tekście pierwotnym przy­
jęty, a zaraz potem i §§. 15 i 16 bez dyskusji 
z małą poprawka redakcyjną.

N a  porządku dziennym jutrzejszego po­
siedzenia stoi lsze czytanie wniosków wydzia­

łu: do instrukcji dla wydziału krajow ego, do 
zmiany §. 13. statutu kraj., do etatu urzędników 
i sług -wydziału,~*do organizacji służby krajo­
wej, tudzież wniosków poselskich dotąd nie czy­
tanych a już drukowanych, d a le j: Sprawozdanie 
komisji o dietach poselskich, i dalsze rozprawy 
nad regulaminem.-  1 ^  ~ 1 ~|

! Przegląd polityczny.
Dzienniki wiedeńskie ogłaszają okólnik pre­

zydenta, ministrów, jenerała Lamarmory, przesła­
ny pełnomocnikom włoskim za granicą, traktu­
ją cy  stosunek Austrji do Włoch. Oto główniejsze 
ustępy tego oKoInika. Od dłuższego już cza,3u 
doradzają dzienniki wiedeńskie rządowi austrja- 
CKiemu, by zawiązał tak handlowe, jak i „w et 
dyplomatyczne stosunki z królestwem Włoskiem. 
Żądają tego także interesa austrjackie ze względu 
na stosunki komercjalne. Organa zaś urzędowe i 
pólurzędowe gabinetu wiedeńskiego oświadczają 
przy każdej sposobności, że zawiązame rega 
larnych stosunków z królestwem Włoskiem jest 
niemożliwe, gdyż Austija królestwa tego ni., u- 
znała. Nie zaprzeczam, że co nazywają w W ie ; 
Jniu niemożliwe m, ja  z włoskiego punktu wi, 
dzenia nazywam co najmniej bardzo trudnem. 
Przyznaję, że ze względu na luduość nadgrani­
czną nad Padem i Mincionem, która z powodu 
istniejących stosunków w iele cierpi, byłoby przy­
wrócenie stosunków -handlowych i dyplomaty­
cznych między obydwoma rządami pożądanem, 
jednak sposób myślenia ludności, o kU rej mc 
wa, jest tego rodzaju, iż porozumienie się takie 
z Austrją zdaje się niemożliwem, je że li by to por 
rozumienie się me miało byc wstępem do roz­
wiązania kwestji weneckiej. W enecja odepchnę 
ła wszelkie koncesje, wszelkie reformy austrją 
ckie, żadajac jedyni : swej niepodległości. Układ, 
któryby zreformował kilka taryf i stosunkom p o ­
litycznym nadał pewne formy- dyplomatyczne, 
nie zamieniając się w istocie rzeczy, i Któiyby 
się zdawał przerywać wzmocnienie się narodo­
wości w łoskiej w prowincji weneckiej, układ 
taki jest rzeczywiście dziś we Włoszech n iepo­
dobnym. Mimo to wobec ciążącej na naz odpo­
wiedzialności, z uwagi ua interes materjalny lu 
dności nadgranicznej, staraliśmy się niedogo­
dność panującego stanu rzeczy usunąć. Jeżeli 
godność nasza wkładała na nas obowiązek nie 
zawierać układów z państwami Związku celne­
go, o ileż trudniej wchodzić nam w układy o 
Nawiązanie stosunków z Austrją, 'z którą wobec 
kwestyj żywotnych, jak ie między nami a nią za­
chodzą i wobec panującego na dworze wiedeń­
skim usposobienia, trudno|by ty.drodze pokojowej 
rzecz załatwić by się dała. N ie pozostałoby 
w ięc nic innego, ja k  baczyć na faktyczne polep­
szenie stosunków ekonomicznych między oby­
dwoma krajami. Jestem jednak zmuszony skon 
statować, że Austrją nie stauęła do dziś dnia na 
stanowisku, któreby dozwalało - uajm j.ejsze po­
rozumienie doprowadzić do skutku, W  sierpniu 
zrobiono nem za pośrednictwem pewnego przy­
jaznego nam m ocarstwa, propozycję względem 
porozumienia się w sprawie charakteru czysto- 
lokalnego, tak m ów iono, między władzami we- 
ueckiemi a władzami graniczących z Weneckiem 
prowineyj, w celu ułatwienia stosunków handlo­
wych. N ie potrzebuję wykazywać panu ile a- 
normalnego i niepraktycznego zawiera propozy­
cja, porozumienia się czysto lokalnego między 
władzami administracjj'nemi prowineyj dwóch 
państw, je że li jedno i drugie państwo, jednego 
i tego samego systemu cłowego na całem swem 
terytorjum używa, i jeżeli przynajmniej jedno z 
obydwóch, jak każdemu wiadomo, zupełną je­
dnolitość administracji dla całej monarchii, bez 
najmniejszego rozróżnienia pruwincij atrzymać 
zamierza. W najnowszym czasie zdobiła Austrją 
inny krok, równie niestosowny a co do formy 
jeszcze mniej podobny do przyjęcia. C. kr. p/o- 
kuratorja finansowa wenecka wystosowała 16go 
września notę do ministra skamu we Floreneii, 
żądając dla towarów, wprowadzanych przez gra­
nicę lombardzką do Lom lard ji i Sardynii, w a­
runków tych samych, jakie narc łom najbardziej 
protegowanym dajemy, odwołując ‘się *  tym 
względzie ne traktat zurychshi, którym traktat 
anstrjacko sardyński z roku 1851 przywrócono. 
Minister skarbu konstatując dziwaczność żada- 
nia, odpowiedział , że rząd królewski nie robi 
żadnej różnicy między prow incjam i, które na 
mocy pokoju zuryehskiego, a które na mocy po­
wszechnego głosowania do królestwa, W łoskie­
go należą, i że różnorodność systemu cłowego 
jest nieprzypuszczalną. Pojmiesz pan że inaczej 
odpowiedzieć nie można było, pomimo że rząd 
królewski radby przyjść w pomoc mteresnm 
prywatnym , cierpiącym z powodu istn l^ącego 
stanu rzeczy. W  chwili, gdy większość rządów 
czuje potrzebę pokoju , wzajemnego porozumie­
nia się, lepszych wzajemnych między narodami 
stosunków, zależy nam więcej niż kiedykolwiek 
na tem. aby przyjazne mocarstwa, mianowicie 
te, które kwestję wenecką postawiły w pierw­
szymi rzędzie tych kwestyj, któremi Europa w  
razie kongresu powszechnego zająć by się mia­
ła, aby te mocarstwa poznały na ’ im cięży od 
powiedzialność za złe skutki, jak ie sprowadza 
wzajemny stosunek obydwóch monarchij."

Przyjm  pan i td. Lamarmora.
Donoszą z Wiednia o zbiegowisku z powo­

du panującej m iędzy robotnikami nędzy. Dn'a 
11, brn. zrana o godzinie 8, pojawiła się zna­
czna liczba robotników bez zatrudnienia przed 
ratuszem i żądała, od magistratu, ażeby użyto 
ich dc robót publicznych. Gdy wmieszała ie w 
w to dyrek ija  policji I  zapewniła robotników, 
iż w razie potrzeby będą oni ile możności u- 
wzglednieni przy rozdawaniu robót publicznych, 
odeszli oni spokojnie od ratusza i uuali się na 
plac przed Schottenring, gdzie naradzali się da­
lej między sobą Podług innych wiadomości, 
składał się ten tłum z 500 praw i" robotu.ków, 
miedzy którymi było w iole młodych chłopców 
od 13 do 14 lat. Pan burmistrz uspokajał sam 
tłum przea magistratem. Przy Sehottenthor p rzy­

wróciło spok^jność dopiero pojawienie sle od­
działu policji 11 tak/.e na Salcgries " m w y  zajść 
ekscesa. \ in te rn ie  - —

O ncuwaleniu auresu w prngsHilu sejmie, 
wspomnieliśmy ju ,! wczoraj, ze szczegółowych 
sprawozdań dowiadujemy się, że zgromadzenie 
i liczna publiczność powitał: hi. Leoua Thuna, 
sprawozdawcę wydziału, który redagował adres, 
hucnuemi oklaskami i okrzyk iem : S ława". Prze­
ciwko adresów* mówił pierwszy ks. Carlos Au- 
ersperg, były prezydent Izby wyzszej Rady pań­
stwa, ubolewając nad zawieszeniem ustawy luto­
wej o Radzie państwa. Usiłowanie , rozwiązana, 
kw estji Konstytucyjnej tą jaj im  /wa fcfl Au- 
ersperg sprzeciwiającem się poczuciu obowiąz­
ków każdego wiernego konstytucji członka Ra­
dy państwa Rieger mówił" za adresem Utrzy­
mywał, że patent lutowy nadał Niemcom stano­
wisko uprzy wilejowane w państwie. Hasner mó­
w ił przeciw adresowi, °dpowiadając R iegerow i.
Za adiosem mówi] K.audy, Trojan, Sladkowsky 
i hr. Clam Marunitz. Ten ostatni podnosił, że 
droga patentem lutowym wzkazana, nie prowa­
dziła do celu. Przeciw  adresowi mówił Herbst, któ 
ry utrzj-muje, że kwestja konstytucyjna jest w ła­
ściwie kwestją węgierską, Briuz zaprzeczał konie­
czności systowania ustawy c Radzie państwa, Har- 
tig  wyrażał obawy o jedność państwa. Plener (by 
ły  miaisrer) wniósł, aby z uwagi, że adres do trom 
wtedy jest tylko stosowny', jeże li obok jedno­
myślnego wyrazu lojalności, zarazem wyraża 
zgodne zapatrywanie się kraju w sprawach po­
litycznych, z uwagi, że jak  v»idao z rozpraw, jak e 
toczyły się w Izbię, zgodność ta zapatrywania 
się osiągniętą uio została, przechodzi sejm do 
porządku dziennego Lew ica przyjęła wniosek 
ten oklaskami. Zastępca namiestnika hr. Lażan- 
ski oświadczył w dłuższej mowie, że „otrzymał 
instrukcje z Wiednia, które jednakże zupełnie z 
je g o  zapanowaniem się na stosunki obecne zga­
dzają, Punktem ciężkości, gruntem, na którym 
ma wzrosnąć konstytucja Austrji, są tylko i je ­
dynie sejmy krajowe (wyborne! oklaski.)" ,—

„Rząd zasystował tylko ustawę o Radzie 
państwa, ustawę, która musiała być zasystowa- 
aą, gdyż prawuie ąię istniała. Rząd dzisiejszy 
nie mógł iść tą drogą, ■ jaKą szedł poprzedni. 
Usiłowania zcentralizowania narodów Austrji w 
jednym parlamencie -centralnym, me powiodły 
się. Liczba reprezentantów, zasiadających w tym 
parlamencie, zmniejszała się ciągle, i rząd prze­
konał się. ze właściwie ta R taa państwa nie 
istnieje wcale. Wszelkie oktrojowauia me do­
prowadziły do celu, jak  w ogóle oktrojowama 
nigdy dobrych skutków mieć nie mogą. Dzieła 
takie trwają, zawsze krótko."

„Spytacie panowie czego chce rząd ? Uto 
chętnie wam powiem co wiem,— Rząd chce zu 
pełnej autonomii gminy, powiatu i prowincji 
(slava!), chce aby w reprezentacji powiatowej 
spoczywała waga organów wykonawczych, chce 
aby sejmy krajowe większą m ieli kompetencję 
niż do radzenia o szpitalach UTtTu, oho, slava'). 
chce aby w -eh ręku spoczywało wszystko, czem- 
by ściślejszą w ladzę m ogły wzmocnić i stać się 
silnemi filarami jednolitego i silnego .państwa* 
Szukajcie u rząJu poczciwości i uprzejmości, a 
zaufanie odpłacajcie zaufaniem. N ie o to chodzi, 
aby uchwały legalnych reprezentantów W ęgier 
oktrojowały Cl dla reszty krajów. W  obecnej 
chw |j wita Najj Rana z uniesieniem największe 
królestwo na Wschodzi.1 jego państwa; czyżby 
największe królestwo zachodnie me miało przy 
rozprawach nad adresem podać dowodu zaufa­
nia w nową drogę, i stało się podporą iządu w 
sprawie pojednania ufność za ufność !“ /Tłumne 
yjklaski.)

Mowę tę namiestnika przyjęto hucznemi o 
klaskami. Gdy przystąpiono do imiennego g ło ­
sowania , oświadczyło się orzeciw wnioskowi f 
Plenera 118 posłów, za wnioskiem 97 Tak sa­
mo upadł wniosek ks Lobkowieza, który żądał 
aoy adres przyjęto en bloc. Gdy rozpoczęto 
specjalne rozprawy ^ad  adresem, opuściła salę 
obrad część lewic/. Adres przyjęto ustępami 
bez debaty, i zamknięto posiedzenie trzykrotnym 
okrzykiem SIava“ . Posiedzenie trwało do go­
dziny 7ej W ażną ćo (L  głosowania jest okoli­
czność, że ilość głosów niemieckich, przeciwnych 
patentowi wrześniowemu a konsekwentnie i adre­
sowi, dziękującemu za 1 ten patent, zmniejszyła 
się, pomimo iż przybyły głosy Pbnera i Au- 
ersperga. W idać ze artykuł Gaz. Wied., odra­
dzający tak wymownie urzędnikom od udziału 
w sejm ie, i rady udzielone urzędnikom przez 
namiestnutaLazanskiego, przyczyniły _aie _da k lę­
ski, .zwolenników patentów lutowych,

Mowa powyższa br. Lazanskiego sprawiła 
ogromne wrażenie. Treść je j i forma zadowol- 
niła stronnictwu narodowe, Niemców zaś mocno 
dotknęła. Telegram y z Pragi z d. l3. b. m. u- 
trzynm ą, że autorem tej mowy jest sam hrab. 
B e lcred i, i że w skutek niej odstąpiło na teraz 
stronnictwo czeskie od wniosku względem rew i­
zji statutu wyborczego.

Z C zc rn io w ie c  donoszą, że na posiedzeniu 
sejmu bukowińskiego z d. 11. bm. przyjęty zo­
stał jednogłośnie projekt adresu^ Adres ten w y ­
raża przekonanie, że stwierdzenie prawa współ­
działania w prawodawstwie oań9twa zawisło ty l­
ko oćL uczestnictwa w s z y s t k i c h  k r a j ó r w ,  
i uznało, że wydanie patentu Wrześnio w ego w y ­
płynęło z obowiązku pogodzenie praw krajów 
korony węgierskiej z ich obowiązkami względem 
całej monarchii. W  przyrzeczeniu legalnego 
współdziałania k r a j ó w  ki' ostatecznemu u- 
łożeniu konstytucji, upatruje adre^ gwarancję o- 
statecznego ukonstytuowania się. Niechaj p^a-  
w o I u ri ó w do udziału w prawodawstwie nie 
zostanie Uszczuplone zmianą ustaw zasadni­
czych- W  tej nadziei przyjmuje sejm z całą u- 
fnością najwyższą manifestacje. —  Reprezentan­
ci rządu nie zabierali erłosu. Wysłanie adj^su 
ppruczonę zostało prezydjum krajowemu.

: Na posiedzeniu sejmu n ty ry jsk ie g o  d. 12. 
bm.. Namiestnik doręczył manifest i patent z d.
20. września w języku słoweńskim. Na wniosek 
deputowanego Rechbauera polecono W ydziałow i
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krajowemu, a żeby zbaaai prawną istotę i donio­
słość oświadczenia, klore złożyły stany s ty ryj 
skie w reku J754 względem rocznego dodatku 
na uposażenie wojskowych zakładów wycho­
wawczych, i ażeby w miarę tego albo ułożył się 
z rządem o zredukowanie tego dodatku na p ier­
wotną sumę 5.000 zh\, aibo żeby użył tej sumy 
do poparcia szkół i oświaty w kraju • prócz te 
gc mc wydział przy proponowaniu kandydatów 
ua opróżnione miejsca funduszowe w  akademii 
neusztadzkiej* n*e zważać wcale na różnicę sta­
nu. Dalej uchwalono, ażeby stypendja z fundu­
szu krajowego dla uczniów medycyny, nie były 
jn f w ięcej udzielane słuchaczom na uniwersytecie 
wiedeńskim, lecz słuchaczom na uniwersytecie 

• w Gracu. Zresztą .iąjbWwanrp j&ię sptąwąrm Im 
^ka inem i. ^ n k W ^ D

 W  cojmic ea lcb u rgsk im  rozpoczęła się de­
bata nad adresem we środę d. 14. bm.

W -sejm ie Z a g rx eb sk i.il przyszło do zupeł­
nego między stronnictwami porozumienia. Na 
pełnem posiedzeniu d. 13. bm. odbytem, odczy­
tano reskrypt królewski, mianujący kardynała 
Haulika zastępcą (locum tenens) bana. Stronni­
ctwo fnzjonistiw było cale na tem posiedzeniu 
obecne. Dnia następnego miano przedsiębrać no 
we wybory wiceprezydentów. Asesorowie bań­
scy usuwają się z sejmu.

KP es *teń sk ie  dzienniki przepełnione szc^e- 
gólowem cpisami przyjazdu i przyjęcia monar 
ehy w sioiiey Węgier. Zapał ludu z powodu o- 
becności króla, jak  i z powouu pomyślnych w ia­

domości z Zagrzebia jest powszechnym. O ga n  
Dcaka, Naplo powiada w numerze z d. 13. bm., 
że połączenie Siedmiogrodu i Chorwacji z Wę- 
gr»dii tg" postawienie narodu jako jedną całość 

-polityczna, bynajmniej nic jest przeszkodą do 
pojednania, . ‘ nie uprawnia bynajmniej obawy o 
całość i potęgę Ausirji. Cały naród wygląda z 
największą niecierpliwością mowy królewskiej 
przy zagajeniu sejmu węgierskiego. Spodziewn- 
ją  się ż, w mowie położony będzie nacisk 
na cjągłość węgierskieb praw konstytucyj­
nych, na całość królestwa węgierskiego i żc bę­
dzie zawierać przyrzeczenie powołania reprezen­
tantów Siedmiogrodu i Chorwacji. Do Pesztu 
przybyło wielu mag..atów siedmiogrodzkich, po­
seł angielski, lord Bloomfield i br. Dumernil z 
poselstwa fraucuzkiego.

Z Wiednia donoszą, że hr. Mensdorff wró­
cił do zdrowia

W K o lo s zw n rz e  podała część Sasów i część 
BfUminóW nr posiedzeniu sejmu siedmiogrodz­
kiego dnia 12. b. m. odbytem, swoje „vuta sepa- 

w sprawie uni, Sieamiogrodu z Węgrami, 
^asi kładą nacisk w swojem piśmie na mewa- 
2nośe artykułów o unii i na niemożliwość pogo- 
^?«aią tychże z prawami narodowerri a miano­
wicie z jednością i potęgą państwa. Rumuni do­
magają się w sWem piśmie nowego sejmu _  na 
Podntąwach norawy wyborczej z r 1862.

F ru u tja . Pisma paryzkie szybko wytrze- 
n źw iły się z planów aneksyjnych po śmierci kro 

la Leopolda. Temps i inne zwracają ’ uwagę , że 
nie można lekceważyć kraju w olnego, jakkol­
wiek małego. Tylko legitymistowskie i ultra- 
montańskie dzienn.k. ciągle prawią o zaborze. 
Powtarza się tu znowu stara kistorja, że rew o­
lucjoniści nie byli takimi rozbójnikami jak le- 
(jitymtóci ii uliranjuntanie w imieniu swoich za- 

■ •hcinnek. hUtramuntańskie pisma wzywają Bel 
gię wręcz do buntu, aby „zrzuc.ć jarzmo bezho- 

-pod czem Monde rozumie wolność bel-
\n ~
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Na posiedzeniu parlamentu w łosk iego  dn.
12. bm. przedłożył Lamarinora liczne dokumen- 
ta dyplomatyczne w sprawie konwencji wrze­
śniowej, tudzież m isji” Vegezzego , brygantyzmu 
na granicy papiezkiej i t. p. Minister spraw w e­
wnętrznych wniósł o zatwierdzenie nadal ustawy 
o brylantach. Minister Sella przedłożył sprawy 
finansowe. Minister sprawiedliwości przedłożył 
projekt ustawy o zniesieniu korporacyj relig ij 
n jeb i reorganizacji dób;- kościelnych. Przedło­
żono także instrukcje, przesłane władzom na

granicy papieziriej. Każdemu najazdowi na c- 
becną granicę papiezką winno się przeszkodzić 
Ponieważ nicprawdopodobne.n jest, aby wojska 
włoskie pozostawały zawszi ‘ w takjej zgodzie 
jak z francuzkiemi , nie ; są zatem możliwe u- 
m „wy z wojskiem papiezkiem względem wspól­
nego ścigania brygantów W razie gdyby woj 
ska -włoskie drażniono i wyzywano, to one od­
płacą odwetem ; w żadnym razie nie wolno im 
jednak odstępyiyać od otrzymanych instrukcyj

hzy ni. Rząd papiezki o g łos ił, że wszy­
stkich brygantów, którzy bron dobrowolnie złozą, 
puści na wolność. Skorzystało z tego kiika band 
i powróciły do domu w Neapolitaóskie. W a­
żnym jest objawem, że senator Rzymu, hr. (la- 
valletti, podał się już po raz trzeci do dymisji 
Nie clice on patrzeć obojętnie na nęcizę nieza­
dowolenie mieszkańców Rzymu,” uciskanych co­
raz cięższą akcyzą i ztąa wzm agającą się dro­
żyzną; tudzież na lichwę szerzącą się, zwłaszcza 
gdy i bracia Antonellego nią się trudnią.

Am eryka. Dyplomatyczny ■ korespondent 
paryzł i Gazety Kotońskiej donosi, jako wiadomość 
urzędową, że mesaż prezydenta Johnsona za­
wiera ustęp, zatwierdzający zupełnie zasadę 
Monroego i zapewniający; iż ta zasada kieruję 
i zawsze kierować będz.e polityką Stanów Zje 
dnoczonych. Jenerał Sheffield ma o tem uprze 
dzić gabinet francuski i zapowiedzieć, że Stany 
nie zostaną na zawsze tylko niemym widzem. W  
słynnej mowie swojej jenerał Grant, którego 
szefem sztabu był Sheffield,' powiedział jawnie, 
że Stany mając jeszcze ISd.OOO ludzi pod bro­
nią, muszą nalegać ,na rychłe załatwienie spra­
wy meksykańskiej, gdyż ona tylko jest powo­
dem, że dalszych 100,000 żołnierzy nie można 
pnścić do domu. Na bankiecie amerykańskim w 
Paryżu mówił wprawdzie Shoffield ó starej przy­
jaźni Ameryki z Francją, ale mimo to wiedzą 
w Paryżu, że trzeba albo ustąpić z Meksyku, 
albo gotować się du wojny z Stanami Zjedno­
czonemu Stany nie żądają ustąpienia Maksymi­
liana, ale tylko Francuzów.” Nowojorska Tribune 
sądzi jednak, że w mesażu swoimi wypow ie pre­
zydent tylko, że Stany nie mogą co' do Meksy­
ku być obojętnymi widzami, ale interwencja nie 
jest potrzebną, a nawet mogłaby państwu i, spra­
wie wolności być szkodliwą.

Ziem ie polskie. Na posiedzeniu sejmu w. 
ks, P o z n a ń s k i e g o  dnia 11. tm. odbytem za j­
mowano się po w ielkiej części petycjami o 
wsparcia i zapomogi i sprawą funduszu na u- 
trzymanie ubogich w departamencie bydgoskim 
i poznańskim Na temże posiedzeniu odczytał 
marszałek pismo naczelnego prezesa, donoszące, 
że król przychylił się do prośby jego  o p i z e-
d ł u ż e n i e p o s i e d z e ń s e j m o w y c h  na 8
d n i ,  przyczem wezwał wydziały, ' aby w tym 
czasie powierzone sobie prace pokończyły i pod 
obrady Izjjie przedłożyły. Następne posiedzenie 
miało się .idbyć we Wtoręk.

K r o n i k a .
— Bnda m iejska dla braku kompletu me* .miała 

wczoraj posiedzenia.

Kiri-jsy znalezione, | Nsi wiosnę br. dwaj oszuści 
ścigani w lasku na Lonszaąijwce (Kaiserwald) porzucili 
towary rozmaite jako t o ; nici guziki ołówki, lak, 
stoczki, zabawki, obrazki, podwiązki i i. d. prawdopo­
dobnie skradziono ze sklepu. Towary te złożono w tu- 
tojazyvu_magistracie, dokąd właściciel może zgłosić się 
po nic . OH1

R ozp raw y , ostateczne. (Podpalenie.) Dnia l l .  bm. 
stawiona przed kolegium r> sędziów (prezyduj. radzca 
kraj. p. Jorkasz, oskarżyciel prok. państ. i radź. Sądu 
krajowy p. Danek, obrońca p. adw. kraj. dr. Hofmann.; 
Onyszka Kołtun właścicielka realności ze Staregosioła, 
23 lat licząca, matka 2 dJeei, obrz. gr. kat., dotąd nie 
karana, zeznała i została przekonana, że dnia 29. wrze- 
śViia br. wieczorem podpaliła dom właściciela gruntu 
looryski w Staremsiole, ,a, to przez zcinste, iż na dwa

zę Lwowa 18 
kat. już 5 razy

dni przedtem Boryska znieważył czynnie jej męża Ka 
spra Rołtuna. 8k«zana została na W5 lat ciężkiego w ię­
zienia (prokuratorja proponowała na 10 lat) i wyrok 
przyjęła — natomiast prokn-fuorja założyła rekurs 

Kradzież. Tekla Zador jż.ia szwaczka * T 
lat licząca, stanu wolnego/ 'brz gr, 
karana s ł kradzież i dopiero niedawno wypuszczona z 
więzienia, ukradła w październiku br. na lekcji taócu u 
pe wnego nauczy cielą mantylę wartości 15 złr., którą 
zastawiła za 2 spódnice, co ułatwiło wykrycie złodziej 
ki. Na rozprawie ostatecznej w d. 11. bm. skazaną zo­
stała na 2 lat ciężkiego więzienia i 20 rózg. Skazana 
prosi o czas do namysłu. ' ' ”

, W.P.) ż t o c z « iv  d. 9. grudnia. 1 zno^u Ł£w;ieży 
fakt do historji ogniowej. Dnia 15, z. rdiu<łnieiiv/ 
śiny pożar w pobliżu naszego miasta y e  wsi; Luce'm a­
jętności pana a . |Rł Spaliły się" wołuwnm uwcząjnif 
stajnia i magazyny różnego rodzaju", zawierające skład 
wszystkich narzędzi rolniczych. Zgorzało takie dużo
inwentarza.
podłożono.

Szkodr wynosi przeszło' 250u złr,.189(1 i w  n flłwn’.% n
” ł*-4r OitóT .« u ajwiś

DgieJ
- ®  r i

Wiele zasca îa się j^wieK już pibc.no tej 
klęsce, która kraj wypuszcza a pojedyńczych czyni fie; 
brukami rner cói" ztąd ■¥ Złemu doiąd nie zaradzono . a 
podpalanie stało się istną nianią, Nie m« dnia, w któ- 
rymby łnny pożarowe nie przyiyieeaiy naszej niedoli.

Żyjąc w wielkiem mieącie/mogiiście'nieraz to spo­
strzeżenie zrobić, że jedeg wypadek samobójstwa po­
ciąga wnet za sobą kilkanaście i ta mania nstaje do­
piero wtenczas, kiedy już najwięcej skłonnych do sa­
mobójstwa zabraknie. Przykład dany działa na umysły 
drugich i niejako im przypomina , że tym sposobem 
możną^się od razu od trosk żyeiajiwolmć. Podobnie 
dzieje się z pożarami. Widząc cOdzieri ognie i - sły 
sząc o takowych, dusze nieczyste przyswajają sobie ten 
środek dq wykonywania niecnych zamiarów. Podpala 
nie staje się manią. Jedni używają go w celu wyko­
nania zemsty, drudzy dla kradzieży, a najwięcej jest 
takich, którzy w tem widzą najlepszy sposób zarobko­
wania, co przy obecnej nędzy klasy zarobkującej jest 
najwłaściwszą pobudką do podpalać. Te uwagi robie 
dla tego , ponieważ zupełnie nie zgadzam sie z tym i, 
którzy pożarom naszym podsuwają znaczenie poli­
tyczne. *  —I I   T tJ I"  ■“ |

1 W końcu chcielibyśmy jeszcze zwrócić nwagęWys. 
sejmu, by tenże, którego zadaniem jest wydżwignąć 
kraj z niedoli moralnej i materjalnej , obmyślił także 
środki przeciw podpalaczom (jest to kwestja nagląca, 
nierówuie tziekszej doniosłości niż zaraza na bydło , a 
do której przecież już wysadzono komisję) i ujął się 
za nieszczcśliwemi ofiarami pogorzeji, aby nietylko ci, 
którzy krescencje w pożarach tracą , ale ir c i , którzy 
tracą budynki i inwentarze, także doznawali ulgi w po­
datkach (Jak wiadumo dyrekcje skarbu opuszczają 
tyiko pierwszym podatki - a przecież nieraz klęska 
ostatnich jest dotkliwszą). "

mein, któremu jeszcze zdeterminować stanowczo nie 
można mieści się .rok, 145G. Kompozycja tego obrazu 
i urok niebiański rozlany na wszystkich 'obliczach na 
nim przedstardoii/cł/ tem więcej uderzają, że data o- 
brazn wyprzedza wiek Rafaela i mistrzów szkoły jego. 
Na zewnętrznych ścianach jaśnieją połączone herby Ho 
henzoileiów i herby rodzinne Zofii. Tryptyk ten znaj­
dował się u paryzkiego antykwarjusza Sehlessingera i 
miai się już dostać do muzeum berlińskiego gdy dzi­
siejszy oneg-o właściciel miłujący swojskie pamiątki, 
zdołał uprzedzić dyrelaoia' pomicnionego muzenm, o- 
fiarują^ wyższą kwotę nad tę, jaka pierwotnie jjfiaio- 
waną, była.

V rónleiiiini'/. polsk i na fok  -Ibt d w drukarni 
OjĄyimt w BtJidlikonie, który s,ę 'świeżo pojawi] za­
wiera: Gwint da Częstochowy, (na nutę dawnej pieśni: 
jPoisfea kori.i-r, srodze utrapiona.) ł buch dziejów.—
Szlachectwo. 

Kroni
Kiika słów na djDit. Przerwane go- 
wypadków m, Warszawy od 1860—1863dy. -r

roku — Nasza modlitwa Sołowjówka (ustęp z po- 
\73tama na Ukrainie). hymn caratu. — Odeżwa Gra- 
lewskiego do Lenartowicza o wydawaniu pisma ludo­
wego. tt. Czyn bohaterski policmajstra. „ -J f wajją pol­
sko-ruska. Przyszłość pod moskiewskim rządem, 
(wierszem.; r Alaiueds fwjersąeną^, — Kalendarzyk 
ten wi 8ce, jt  jn  70 .}oszcu,e franków 3, a dla emigra
cji franków %

Ostatnie wiadomości.
u przyjtciu cesarza w Peszcie . donoszą

dzienniki 13, b. in. Przed połudaiem przedstawi-

Uprowadzenle. Czas pisze : Jeszcze a. IG. listo­
pada pod wieczór lOletnia dziewczynka Bogumiła Za- 
bierzewska wysłana przez matkę z mieszkania swego 
przy ulicy Sławkowskiej pod 1. 441, obok domu Towa­
rzystwa Naukowego, do poblizkiego piekarza, nie wró­
ciła dotychczas do domu . a wszelkig y  tym względzie 
poszukiwania okazały si aaremnemi. Wątpić można, 
aby dziecko to opuściło dom rodzicielski dobrowolnie , 
zabłąkać się zaś nie m ogło; nie pozostaje przeto inny 
domysł, jak że ją ktoś uprowadził. Dziecko to jest 
Piątej cery, regularnych rysów, oczu niebieskicn i ja ­
śnieli włosów wijących się.

— Tryptyk. Czytamy , w Gazecie Polskiej: Bardzo in­
teresujący nabytek pod względem wartości artystycznej 
i pamiątkowej, dostał się w tych czasach do Warsza 
wy i 2najduje się w zbiorach naszego uczonego arche 
ologa hrabiego Aleksandra Przeżdzieckiego. Jest to oł 
tarzylc a raczej tak nazwany Tryptyk, który niegdyś 
stanowi! własność siostry św. Kazimierza, Zofii, żony 
Pryderykade Hohenzollern, margrabi BraDdenhurgskiego, 
a burgrafa Niirembergskiugu. Tryptyk ten złożony, jak 
to samo nazwanie jego wskazuje, z trzech części, mie­
ści w głównej środkowej ścianie obraz Bogarodzicy w 
ogrodzie z dzieciątkiem Jezus siedzącej. Anioł obok 
stojący podaje kwiatki boskiej dziecinie. U góry dwaj 
aniołowie unoszą nad tą grupą koronę. W dwóch bo­
cznych ścianach, po jednej stronie znajduje się obraz 
św. Katarzyny, pć- drugiej zaś św. Elżbiety. Wszystkie 
trzy obrazy malowane są na tle złotem: pod m.mogra-

ło się ducLowieństwo katolickie pod przewodni­
ctwem księcia prymasa; dalej' nastąpiło_ przed­
stawianie władz wojskowych, rady namiestni- 
czej, kurji wyższego sądu wekslowego i władz 
finansowych,! Duchowieństwo grecko-wschodnie 
go obrządku wprowadził patrjarcba Maschiere- 
vics, .ilucńowieiistwp wyznania augsburgsk.ego 
baron Fronay, reformowanych br. V a y ; urzędni­
ków komitatu peszt. .przedstawił administrator 
tegoż komitatu, magistrat Budy, burmistrz peszteń- 
ski, ąędzia miejski. Do m agistrata przemówił ce­
sarz : W zywam reprezentantów miasta, aby do­
łożyli wszelkich starań, ażeby parlament obrado­
wał W spokoju, i by mógł zupełnie legalne czy­
nić uctiwały, gdyż od tego zawisło dobro nie­
tylko wasz.ęi ojczyzny, ale i całej monarchii/1 
Przyobiecał także, że cesarzowa przybędzie 
wkiótce. —  Między 2. a 3. godziną był prze 
gląd załogi Najj Vana w  ubiorze jenerała wę­
gierskiego, przyjmowano z radością. O 5. go ­
dzinie uczta dworska, na której był’ obecni na­
czelnicy najwyższych władz krajowych i różne 
znakomitości. W ieczór odwidził N. Pan teatr na­
rodowy, przyjmowany przez publicznaść okrzy­
kami radości. Podczas przedstawienia przybyli 
do cesaiskiej loży br. Sennyey, kanclerz Maj- 
lath, hr Esterhazy, i hr. Jerzy Karolyi. O ,^,10 
wyszedł żegnany hucznemi okrzykam i: elien !—  

i izba wyższa miała d. 13 konferencję o go ­
dzinie Th, Izba niższa o 4 ., przedmiotem obrad 
było otwarcie sejmu nazajutrz Na d 14. ocze­
kiwano reskryptu amnestyjnego.

I m*#n!

F l o r e n c j a  13. g ru d n ia . Minister skarbu 
Sella złożył w Izbie depuluwanych przedstawie­
nie stanu finansów państwa. Niedobór wykazuje 
się z r. 1865 prawie taki sam, jak i był prelim i­
nowany z powodu zaoiąganis pożyczki. N iedo­
bór ba r, 1866 naznaczony jest na 265 milionów 
lirów. Minister skarbu m ó w i: Należy w  każdym 
razie sprowadzić niedobór najwyżej do 100 mi- 
honÓY. Dla tego |>roponnje 30 mil. dalszych o- 
szczędności i  podwyżkę różnych podatków i o- 
płat, jakpję: ods.(^>ięnie podatku kunsumcyjnego 
gminom.

Do dzisiejszego num eru do łącza się sp ra ­
wozdanie' z 101 ego posiedzenia se jm ow ego.

niim barnoi-as ani

W s p o d a r s T w u  , p i  ł , m y s i  i 

h a n d e l .

* ZJ "Zrzrnie kory ta Dniestru. T.a
z rozniaitemi trudnościami.

Kosztem państwa przedsiębrana, która w ro-
l. l  1802̂  rozpoczęty została pod Ozartorją
przy ujściu Stryjn' a w roku 18H4 % powo­
du wysokiego tnnu wody mało postąpiła, 
ukończoną z istała w październiku b. r. do 
ces. ros, granicy poj  Jiozaczówka i Isakc • 
Weami. W ciągn tyt,h lat ^  0'cz?m już 
v ty “ -dzienniku były podawane bliższe 
wwegóły, wydobyto z koryta rzeki n.a 50
uniach austi. dmgości h)9 sztuk di/.cw,

.i ‘ dęby {nadzwyczajnej
wielkości P «eszło 100 p,.i%84G sz.uk brył 
kamieiaiy*-,11' A których wi. ie było ioO- -400 
*tóp sześciemiych objębOści i wieleset po­
mniejszych. ł rzy wy ubywaniu tycn przed- 
Puotów, tratwy i rtatki przy niskim stanie 
wody łfitwo mogły być nszkodzone, a cze- 
“ tokruc całkiem się popsnć i- praca w ó- 
gdlności wymagała wielkiej gorliwości ze 

sterników, jak zaś była pożyteczna, 
to każdy puimie i  łatwością. Oczyazi zenie 

^  t *  n*eśtru było niezmiernie ważnem 
dla Kraju. Całe ponieważ rzeka ta pro- 
l f  . f i  7 To1 Czarnego i ułatwia kuma-
t e S y S f ®  341 Konstantynopo- 

W ciągu ostatni’./Vn rOflłnSft _- - — .̂n 19 i «f od 1853 do
,5 rakn ł^czme ^W ieziono Dniestrem

Jarzyn p rieżych 
3-jOo funtów., fasoli i tl-lko w roku 18G0

J86Ó liwsoa fot.; mą^tydko^^^o r o S
1700 fht słom tyfi j w 180d %  3 0 > fnt

* wina w 1857 rok» -25u fnt., drzewk nn.ło' 
wego w 18G1 roku 360 st^p sześć., ni///, 
jo  wy robo w w tratwach i na tratwach■ ™ 
185J t- 187 sztnk po 725.267 st. sześć/ Z  
1854 roku 350 sztuk po 664.875 st. sześć, 
w 1855 loku 248 sztuk po 361.232 st. szesć., 
w 1841 roku 298 szt. po 48G.083 st. sześć., 
w 185'. roku 456 sztnk po 1,022.u24 stóp 
rześć., w 1859 roku 585 «ztuk po 2,263.387 

, stóp szesc.a w 1860 r. 55(i ŝzt. po 1,202.0Ku 
■ stóp szese., w 1861 roku 395 szt. po886.933 
stóp szesc., w 1861 roku 987.637 *tóp

sześć., w 1863 rJ 1,581.702 st. sześć., w 
1864 r. 905.750 st. sześć, , węgli drewnia­
nych w 1860 r. 473.200 funt,, węgli kamien­
nych w 1854 r. 134.501 funt., w 1856 rokn
11.200 fun., w 1863 r. 20.000 fun., kamieni 
szlifierskich w 1853 r. 2G.992 fint,, 1855 
r- 42.470 funt., w j.860 r. 56 funt., w 1857 
r. 74.000 funt. , w 1858 s. yui.500 funt. w 
1859 r. 1,110 000 funt., w 1860 r 425.500 
funt., aiunu w 1856 r. 21.610 funt., pospoli­
tych towarów lnianych w [857 r. 6,‘KlOfun., 
wyr. bednarsk. w 1857 r. 672 fnt, w I85a r. 
15.000 lunt., w 1859 t. 2308 funt., w 1860 
r. 31.612 f., w 1861 r. 6250 funt., pospoli­
tych wyrobów stolarskich w 1860 r. 6448 f ,
przednich wyrobów drewnianych w 1858 A 
1UOO f. w 1859 r. 141. f„  w 1860 r. 2095 f., 

1861 r, 2220 f. w 1862 r. 1100 f., szkła 
pospolitego w 1859 r. 7113 funt., w 1860 r. 
12.612 f. w 1862 I, 144.500 f., w I800 r.,
■ 100 i., pospolitych towarów żelaznych w 
1862 11.200 u, statków drewnianych w
1853 r. 766 szt. o 131.219 beczkach, w 18o4 
r. 249 ozt. o 21.151 ,,eczk.. w 1855 r, 2Jo 
szt. c 18.743 beozk., w 1856 r. 863 szt. o 
74.624 hei zk.. w 1857 r. 641 szt. o 48.9u, 
beczk., 1858 r. 821 szt. o 53.473 beczk., w 
1859 r. 596 szt. o 53.701 beczk., w 1860 !• 

szt. o 101.812 beczk., w 1861 r. 759 szt.177
o 79.963 beczk., w 1862 r. 551 szt. o 55641 
beczk w 1863 r. 898 szt. o 122.593 beczk., 
w 186* r. 125o szt. 162.889 bec/k., ka­
mieni i cegieł w 1862 r. 330.000 f., w 1863 
” 50.000 i.) w 18U r. 33.700 fnt. -  Start.
z małym wyjątkiem byty napełnione drze­
wem ao wyrobów, deskami i gontami.

(Gaz. L wojo.)

, _ . W isła  i im e rzeki spławne naszego 
kraju staną zapewne temi dniami. Dnia i 
Ojp. tworzył się już lód i płynęły śryżem.

W  K ra k ow ie  utworzył sie także ko­
mitet filialny III przygotowań do wystawy 
paryzkiej w roku 1867. Przewodniczącym 
jest pau Ludwik Zieleniewski, wiceprezes 
krakowskiej Izhy handlowej i przemysłowej.

. Składy p rzew ozow e  tytouiu  turę 
ckiego dezwi lone na początku br.. zostały 
znowu zabronione fozpoizaJzeniem mini 
sterst a z dnia 3. bm. Kupcy, którzy mają 
takie składy, utrzymali zlecenie w przecia-

'ŁaTłiTłu

gu pół roku opłacić je w urzędzie cłowym 
lub wywieźć za granicę. -

O liw i s ic z i nie /a licy jsk ie j kasy o- 
szcizędiiosci. Galicyjska kasa oszczędności 
będzie płacić ud 1. stycznia 1866 od' wkła­
dek du 10JO zł. pu 5pr., od wkładek wy- 
żei 10(10 zł. po 4'/,pr. mcznie, licząc pro­
wizje tę od dnia po wkładce następujące­
go do dnia zwrócenia wkładki poprzedza- 
jącego. óa wkładki , które pierwej j.ak w 
Ini 15 po wniesieniu odebrane beda. pro­

wizji płacić się nie będzie.
Podwyższona prowizja liczyć się bedzie 

tak od nowych jak o ! istniejących już 
wkładek od 1. stycznia 186'6, tal iz z ksią­
żeczkami już wydanemi nie trzeba o zano­
towanie nowej stopy procentowej zgłaszać 
się do kasy.

W  W iedniu 12. grudnia. Okow itę 
notują dziś zbożówke i kartoflankę z reki 
42, melasówkę 42 cent. za gradus. ‘

W  Gdańsku 4. grudnia. Powietrze 
piekne, suche i mroźne. Wiatr wschodni 
Na" targach angielskich notowano rńate pn ’ 
lepszenie w transakcjach zbożowych. Po­
mimo bardzo znacznego importu za-ruui- 
cznego, większą część ładunków sprzedano 
po najwyższych cenach zeszłego tygodnia 
lub nawet nieco drożę,. Kil odniowu dżdżu 
-ta pogoda pogorszyła kondycje nszeniCT 
kraj o« ej. sprzedaż tego ziarna Była zatem 
trudna i P ?  Pu uniżonych cenach może-

■ t„ n h f '.a  nrtrriA PA ipa d l ln lm  . .bną; 'jednakże wyborowe suche gai, nki
znajdowały dobry odbył po niezmvn„",-hl -7. NnwAirn . firtn  Jcenach. Listy z Nowego Jorku dono
że eksport zboża z Ameryki jest mały, pc- 
niewa:’ przy >Jsokim rachcie morskim z 
z cenami angielskiem1 konkurować nie mo­
żna. We Francji pokup w początku ty#0 
dnia był dość ożywiony i dowozy krajowe 
liczne. Kiedy jednakże właściciele zhoźa o 
25 do 30 centimetrów podwyższenia na he­
ktolitrze ż idali . zawierano mniej interesów 
i sprzedaż'była trudną. Ogólna tendencja 
targrtw pozustała jednakże dobre eeny prze- 
eięciowe zboża nieco wyższe niż w zeszłym 
tygodniu. Na laszym placu transakcje po­
zostały bez ożywienia Ceny pszeu1 :y to

słabną, to nieco się wzmagają, stosownie 
do każdodniowego większego lnb mniejsze, 
go pokupu* Zi«rno wyborowe jasne, do-* 
brą waga, osiągało ceny zeszłego tygoT 
dnia i nJkiedy 5 gi,jdenóv, więcej na ła- 
szeie; podrzędna zaś i średni1 gatunki. co­
fnęły sie o 5 do 10 guld. na łaszcie. Zyto 
miało sfaliy odbył i spadło o 10 do 15 gul­
denów na łaszcie. Groch utrzymał sie be; 
zmiany, lecz mniej łatwe znajduje pomifc 
szezenu niż w zeszłym tygodnin.

Sprzedano w przeciągu t/godilia psze 
niej 42.000 szefli, - żyta 7.800, jęczmienia 
6.000, grochu 600.

Płacono za szefei berliński: pszenicy
świeżej 7̂ -79 ft. 2 tal. 5 sgr. do 2 tala,T 

pszenicy świeżej 8 3 -fe  ft. 
2.tal. IG sgr. 8 fu, do 2 tal. 50 sgr.; psiei- 
nicy świeżej 84—85 ft. 2 tal. 23 sgr. 4 len. 
do 2 tal. 25 sgr. 5 fen.J pszenicy świeże) 
8 > -86 ft. 2 tal. 22 sgr. 10 fen. do 1 tal. 27 
sgr. 6 fen.; pszenicy świeżej 86 —86 ft. 2 
tal 26 sgr. 8 fen. do 2 tal. 29 sgr. 2 fen. 
Zyta 1 tal. 21 sgr. 8 fen. do 2 tal. 2 fen. 

Kursa zamii n : Londyn 21s/t, Hamburg

diaka, za co pobierać będzie zwykłe do tej 
funkcji przyv :ązaue dochody, płacić rocznie 
7S 51. .50 e- wa. H ócz tege .lobowiązano 
się oddać nauczycielowi w nżywanie dwie 
wyżej wymienione parcele gruntu z wyjąt­
kiem miejsca pod budowę szkoły oiżyć jjie 
mającego, i parcelę pod hr. tup. U9b roz'- 
ległości 504 sążni kw adrat. ua rzecz szkołn 
ofiarowana. ' -  - 1T--

153%, Amsterdam 144%.
Aleks. Mukowsk\ i Sp.

Część urzędowa.

w wm ti.G

Gmina Now oszyn  w onwodzie stryj- 
sk>m, celem zaprowadzenia u siebie ure 
gulowanej nauki szkolnej, zobowiązała się 
po wieoZue czasy na eiuncie pod'nr. top. 
1184 i 1185 rozległości 535 i pół sążni kw. 
mającym a dia szkoły kupionym, wystawić 
dom'na szkołę z pomieszkaniem nauczycie­
la i tenże utrzymywać zawsze w dobrj-m 
stanie, pósprawiae sprzęty szkolne, starać 
»ię o utrzymanie w szkole oehędóstwa, rą 
bać i zwozić drzewo na opał szkoły ofiaro 
wano z lasów kameralnych na łat 6 w ilo­
ści 4 jiższo-anstrjcckicfi sąg. rocznie i od 
właścicieli części dóbr pana Józefa Matkó- 
w kiego i pa'ni Józefy Góreckiej na cząs 
posiadania tych majątków w ilości 2 n. a. 
sagi rocznie, nareszcie każdnczpenemll j,a . 
aczyćielowi, który ma oraa nełaio stuabę I

Gmina hukaw iec w powodzie złoczo- 
w-kim celem zaprowadzeniu u siebie ure­
gulowanej nauki szkolnej zobowiązała się 
po wieczne czasy dom pod nr, 13 ta i  s z ł o  
łę oiiarowauy, urządzi,, odpowiednio w cią­
gu lat 3, utrzymywać tenże w dohrym sta­
nie, posprawiać sprzęty szkolne, starać się 
o utrzjrmanie w szko'le ochedóstwa, na ô  
pał szkoły dawać 25 fur drzewa rocznie na­
reszcie kaźdoczesnemu nauczycielowi , któ­
ry oraz ma pełnię .duzbe diakr ca co po­
bierać będzie zwykłe di) tej funkcji p rzy­
więdnę'dochody oblicz ue na a71 zL_60 c.‘ 
płacić 5y zł. wa. na rok, i oddać mi w u- 
zywanie ogród przy szkole położony rozle­
głości 154 sążni kwedr. i ogród pod nrm. 
top. rozległ. 1200 sążni kw.

Dia polepszenia tej dotacji zobowiązał 
sie dzierżawca p> pinacji Ascher Cbotnier 
na ccas swej teraźniejsze! dzierżawy, do­
płać »ć rocznie 2 eł. ws. ; f  ■

lly łh c łro żoaye  w DoLrowpiłach, Pod- 
haji-acb. Potutorauh, Bizeżanauh, Janczynie, 
Przemyślanach, Koniuszkach i Rudzie, bę­
dą dnia 19. grudnia br. wydzierżawione w 
lwowskiej pow . dyr. karbu.

Mi...ster stanu nadal -dwie przy «. kr. 
gimnazjum Franciszka Józefa ive L^ttwie 
opróżnione posady nauczycielskie, hfciiazy- 
cielona drohobyckiego gimnazjum realnego 
Edwardowi G o ł ę b i o w s k i e m u  i Winc. 
B i e n e r t. Hau

1’ nii .m ion  łlarisch ler, p, nsjonowa- 
ny radca rachunkowy otrzymał złoty krzyż 
zasługi z -koro.no.

liii'A'(“ v  ,%viO iii ■ j l  out8 W i I « P T i  ifiańisidoCl omL : vaw«hirW



GAZETA NARODOW A z  dnia 15. grudnia 1865,

r  1 ̂ y jpcliaa uu u w ow a  db. 13 stu ­
dnia. Pp. hr. Łoś Karol z Kulmatycz, hr. 
Wiesiołowski, Fr. z Czatkowic, Karczewski 
HenrVk z Bojauic, Obertyński Aleksand. z 
OłyntowlC,'Lityński Meliton z Holihrad.
ł *flrn»o£ior 5Ś i? . p

wWyjechali
rp. hr. B<

ze Lw ow u  db 13 gru 
unia Bp. hr. Badeni Wład. do Suchorowa, 
Bredt Teodoi do Wiednia, Gzerkawski Jan 
dóPijarsztzyzny, Komarnicki San. dc. Za 
wadki, Łuczyński Stan. do Batiatycz, Mar- 
ki.Mijfojaj do Petersburga, Gnszkowski K. 
do Nowego miasta, Stoiński Zdzisław do 
Krakowa. ---■   ■ w-

TtlfcgrsftoWanj' kara w iedeński,
.,tiw«|cq < v c v  •. . ------

■ z .dnia 14. grudnia.*iiriirr Pm ) P m
Ohlig. dłue u yińst 5°/, „„ 100 gl. m. k. 
Pożyczka nar. 1864 5% za 100 gl. m. k 
Losy z r. 1860 • •, . .
Akcje oanu nar. za 1000 gl. . .

„ Towarzyst. kred. na 200 gl. . 
Londyn 10 fht. szterlingów. . -.- . 
Dukaty cesarskie sztuka . . .
Srebro za 100 gl. w. ‘a. . .' . . .

K u r s  l w o w s k i ,
z dnia 14. grudnia.

Dnkat holenderski . . . 
Dukać cesarski . 
Moskiewski półimperjał . 
Moskiewski rubel srebrny. 
Moskiewski rubel 
Pruski tiflar film  !
Galie, listy zast. w. a. 
Galie. Bisty aast. m. k. 
firąlicyj. ęfrlig. indem, . 
tpżyęzka narodowa ‘ . 
Akcje kolei'żel. gal; ‘.

ź
N"a

* . !

Dają.
w. a.

zł. I ct.

6 02 
6 05 
8 63 
1163 
1^8 
I'ł§7 

66,77 
69 99 
67.67 
65 27 

187150,

W. A.'

zł. | c.

66,10 
84l00! 

763|00 
15.8 30 
105 40 

5 09 ' 
106|25

Żądają

mmm

W yrób krajowy.
•Y^oda balsamiczna i 

Proszek na zęby,
profesora Straskiego p r z y  wszechni­

cy lwowskiej 
_ , Woda ta wyrównywnjąca skuteczno­
ścią wszystkim wyrobom zagranicznym, 
uśmierza ból; zębów, wzmacnia dziąsła i

z nst nieprzyjemny po pą- 
jakośro- 

krajo

uchyla odór , ^ ____
leniu tytoniu; zasługuje przeto 
dek wyborny ł oraz jako wyrób 
wy .na uwzględnienie.

Afenn daszki z opisem użycia 
zlr. w. a. Pudełko proszku do zębów, 
jako najlepszy środek do codzien­
nego czyszczenia zębów, kosztuje 
40 cnt. v:. a. 1 • n' rw - H "*"r 

Główny skład we JLwowie, w a p - 
rfcŁc A . B e r t in e ra  dawniej Lanerego ; 
w  Krakowie i Tarnowie u p. Jahna, 
w Ja rosi awln u pp. Jaśkiewiczów, w  
Kzćszowie u p. Schaitera. 1200 2—6

F O S F O R A N * Z E L A Z A
P.LERAS DOKTORA UMIEJĘTNOŚCI

Zł. Ct.
5 08
5 11
8 76
1 66

*4 40
'1 59
67 33
70 56
68 17
65 87

189 50

W IN A

Połączenie w stanie ciekłym pierwia 
stków wyrabiająoych krew i kości, z jaka 
ten środek daje się assimilować przez najde­
likatniejszy żołądek, wreszcie nazwisko za­
szczytnie ,znane' w dziedzinie umiejętności 
samego wynalazcy, oto są zalety, które zje­
dnały tej prepąracji uznanie w całym świę­
cie. Fosforan żelaza przywraca apetyt, uła­
twia trawienie, uśmierza boleści żoładka, a 
najskuteczniejszym jest dla kobiet cierpią­
cych na białe upławy (lencorrhee) a szcze­

g ó ln ie j zadziwiające, sprawia skutki, kiedy 
idzie o rozwinięcie „rganizmu młodych pa­
nienek cierpiących bladaczkę. ''

Fosforan żelaza p,x.y wraca siły' wyni­
szczonym i używa się po krwiotokach, przy 
powrocie do zdrowia po ciężkich słabościach, 
dla osób wątłych, dzieci i starców, albowiem 
jest to środek przedewszystkiem toniczny i 
pokrzepiający. L' 1172 3—16

Dostać można w e Lwowie w  aptece 
Zygmunta Hukern i w  aptece A. Ber* 
linera, w  Brodach u p- Frnnzos.

"TT*

■SlWłltl V i. ii

. Wiedeń 13. grudnia.
w -n ł - r -  liYjr fi'

5‘/o MetaliKi na wai. austr.
„ Pożyczki naród. . ,
„ Metaliki na m. k. i .
„ 'Obi', iiid.- niż austr. .
’» lnitpue, "Węgierskie . 
d n r. . chor. i bank
», » r galicyjskie .
r " ,  r. bukowińskie.
r „ V  siedmfogr.

pożyczki loteryjne.
Losy  pożyczki' z r. 1839 .

* n r 1 8 5 4  .
„ 18.60 .

- . i 1864 ■’„ najnow. z r. 1864 
„ kredytowe .' .
* tai'Esterhazego 

ks. Saljn. ,

.' Genois

Płaca

Bł.|
Żądają
zł. I c.

hr. 
ks. 
hr. St.

n ii

mas ta Dn^y fu­
ks. Windischgratz 
hr. W a’
hr. Kegleyioh 
Rudolfa '.  V"

139 50
80
83
77
00

120
64
26
21
22
22
211
14
16
12
11

Akcje bankow i przem ysłu
Babkil riaPód/nush. .‘ inffii; ,

nnglb-auśtr. . r !■', 
kredytowego 

iłn. K er ’

59 
66 
62 
83 
70 
72 
68 
66 
651

* I 
140
80
84
77
00

120
68
26

40
00
75
00
25
00
00
25
'50

50

prawdziwe Węgierskie z piwnic

J, K. Kaczmarskiego
w Krakowie.

otrzymał w komis handel towarow gaian- 
... i. teryjnych

Ą .  M i t t i g ’
we Lwowie, przy ulicy krakowskiej, drugi 
dom od rynku, i sprzedaje takowe począ­
tkow i li tylko w trzech gatunkach : t. f.

■ butelka po 50 JO ct. i 1 zlr. w- a,
Na zamówienia może wyżej wymieniona 
firma wina drozsze w butelkach od 1 złr. 
do' 15 złr., jako też w beczkach i antałkach 
1280 |3 • 15 dostarczyć. “

Zarazem zwraca się nw«sę, że wiua z 
pi\ynię J K. Kaczmarskiego tylko..handel 
A. Mittiga we Lwowie sprzedaje.

Wiadomość dla lekarzy,
SYROP Dra, FORGET

A.
polecają Szanownej 

1226 8-10

Synowie
Publiczności zupełnie świeżo, w bardzo 

,towary, mianowicie :
licznym wyDOczeyaiadeszłe

Towary zimowe, jakc to ; plaids, szale, szaliki, marynarki, jnpki kośżule 
, kaftaniki, pończochy do polowania,, szkarpetki. ■ pońccóchy 

pończoszki, spódnice, rękawki, ręka^ię^ki futrzanne, jelonkowe i.§y,kienne, i t. p.

Płótna prawdziwego rumburgskiego, fdaSeTSu-
zny, chustek batystowych i niciannych, kołnierzyków różuego fasonu,

albnmow, wyrobów bronzowych, drewnianych i skó­
rzanych,,

siodła, kapelus
ehnidła krajowe i zagraniczn 
kufry i torby podróżne, laski, 
zabawki dziecinne.

Krawatki. obuvvie filcoy/e, trzewiki i ^ p u c z e
w największym wyborze po cenach fabrycznych.

!s^^Podaruiiki na Boże narodzenie^ Nowy rob w 
największym wyborze.'

z e  I dy wc„y dukielskie,
i zagraniczne, biżuterii złotej, stalowej bronzowej i z masy czarnej

batogi, spieruty, paski damskie Mkórzanne ”

pa- 
tej, 

i 'jedwabne.

•; S i r o p  d u >  .

o rP O R G E T
rom ,

używa Się L najpumy- 
ślniejszym skutkiem 
przeciw kaszlom u- 
porczywym kata- 

kokluszowi, nerwowej irytacji 
naczyń płucowycli i wszelkim cierpie­
niom piersiowym. Lekarze paryzcy za­
wsze z pomyślnym skutkiem go przepisują. 
Łyżeczka ud kawy jest dostateczną. Dostać 
można w Paryżu u Dr. Oiiable, ruc Yiyien- 
ne. 36; w Krakowie u Brunona Miczyiiakie- 
go, w Warszawie w składzie materjałów ap­
tecznych Galla, we Lwowie n Z. Hakera.

Uena flaszki 1 złr. 80 cnt., z opakowa­
niem 2 złr. w. a. 1185 5—0

75
00 
90. 
50 
25 
00 
50
PO
50 

22:50 
22 00
15150 . 
17 00 
12150 
12 00

Ferdynanda 
yjskiej. ","1.

Nakładu 
Kolei pó!
' ; ‘ galieyj 
czerniowiec z wpl. 50%

Kursa zagraniczne.
(3-raiesieczne). 

Augsb. 100’ złr." nr.' 
Frarnkf. n. M. 100 
Hamb. 100 mark,
Londyn 100 fnt .  ̂
Paryż 100 frank.

J5 fi

764^00 
69 75 

158 50 
164 80 
188 50 
67 00

H r a b s t w a .  A l  o  i-a n  u
tak zwane

W 1 1\ A z J U H A 1 V 1 V I S 6 E R G U
z  w in o g ro n  re ń s k ic h

po pół miary w butelce za 65 centów wal. austr. 
jedynie do nabyeia u

L A  U T I N G E R  ^  C
Spezerei' , < olonialwaaren- und Weinhandlung

„zum M0LKERH0F ’
w  Wiedniu, Stadt, 8rbottrngasse Jjlr; 3-

Jakże sprzedaje ten handel słynne, 5 medalami odznaczone yino czerwone zwane

.P S T  Szegzarder Rothwein
butelkach po pół miary po eonie 1 złr. 35 cnt. w. a., 

ina szampańskie bęf^!epijx, wina reńskie, deserowe
lepszej jakości.

I . o m p.

jako też prawdziwe 
i maślacze w  naj-

1313 1 -6

,i a
5 /ii

13, grudnia.
rubli

Warszawa
Połimperjały 
Li t̂y zastawne iii. 0k.

r  . ,» .  kupon.
akcjp koi. źei# war.-wieci. n 

„ „ war.-bydg. „

. :|

S Ł  V W i \ Y  B I A Ł Y  M T R O I '  P I E R S I O W Y

Majera w Wrocławiu,
najlepszy środek od kaszlu, zaflegmienia płuc, przeciw wszelkim tioleuli-i 
woscioni i słabościom piersiowym, chrypce, bolu w  szyi jest W  g ł ó ­
wnym, składzie we Lwowie w aptece A. BERLI- 

YŁR Y  dawniej Lanerego.
Lena małej flaszki 1 złr. 20 cnt.; większej flaszki 2 złr. 40  cn t.

■■  ■
Że po zażyciu pół flaszki aprobowanego białego syropu piersiowego z fa- . 

bryki G. A. W . Majera w Wrocławiu, od silnej i długo trwającej chrypki, prze­
ciw której różnych środków bezskutecznie nżywałem, w przeciągu dwóch dni się I 
wyleczyłem, pomimo, iż podczas ostrego i wilgotnego powietrza przy zatrudnię- I 
niu byłem, uwiadamiam o tern z przyjemnością wszystkich cierpiących.

Juljusz Hellmuth, kuśnierz. -

Mojej córce Józi, która na koklusz cierpiała, przyniosła pomoc jedynie w | 
tej słabości mała flaszka białego syropu piersiowego, o czem pospieszam zgo­
dnie z prawdą donieść. Hoffmann, inspektor gospodarczy. ' j

1'omnięjsze skłndy syropu:
W  Bochni Fr. Iloser, w  Brodach apt. F. Gomuliński, w  C znnL .r.cach  

Jan Weiss, w e L w o w ie  Zyg. Kiiker, w  Przem yślu  Moses Bauman i, w  Hoz- 
dole Janiszewski, w  Itzeszuw ie .Schaitter f Spółka, w  Stanislnwow ie apt. 
Adolf Beil i apt. Ferd. Stecher, w  Zaleszczykach  Józef Kodrębski, w  Z ło c zo ­
w ie  W olf Korkus, w  Ż ó łk w i rialikst Krzyżanowski, 1232 2 -8

i»ir

o d e z w a ć ;i

Fosiedzenie ogólnego zgromadzenia 
Członków Tow arzyst kn podniesieniu 
cbo.wu &  dzięnrjkach zapowia:
a^ianfc t5! g r u d ii lu ,  z"powodu
nieprzewidzianej przeszkody, odroczo­
ne być musi na 20. stycznia 1866. 

Przedmiotem obradowania będ zie :

reorganizacja Towarzystwa,
zatem komitet zaprasza uprzejmie sza­
nownych Członków  do jak  n a jliczn ie j­
szego zebrania się Lwow ie na dzień 
oznaczony. 1323 1—3

Posiedzenie odbędzie się wkance-
r r T ^ Zystwa 0 godzinie 11. rano,
Ud W ydzjąlu gal. Towarzystwa 

ku podniesieniu chowu koni. 
Lw ów  Id. grudnia 1865.

r- " —k——1- .. ■_____ 1 1 1  |

Zupełna wyprzedać 
p o r c e l ^ y

l )A  0 /
O 2 0  /o

niżej cen fabrycznych. 
D yrek cja  fabrj k i Porcelany 

hr. Thuna w K ló s te r le ; s p r z e ­
daje znajdujące s ię  porcelany u

Bonifacego Stillera
we Lw ow ie. 

c m
1325 1 -0  d y re k to r  fa b ry k i.

EAD DES CORDILIfiBES J
dylierów podłng recepty chińskiej. Środek 
niezawodny, uśmierzający w jednej chwili 
najgwałtowniejszy ból zębów: uprzedza pró- 
chnienie kości i wstrzymuję dalsze próchnie- 
nie zębów, które' psuć się jnz zaczęły. Cena 
bnteleczki 3 i 5 franków. Dostać można w 
Raryżn przy nlicy R ivoli Nr. 33, we Lwowi,e 
w aptece fcyję. Huk era, dawniej lomanka.

Cena flaszeezkł t  ■złr. 80 cent., za opa­
kowanie 2 0  cnt. 1186 7—30

8 24 Sławna angielska gumielaSłyezna

T L U S T O Ś Ć  n a  S K p R Y
Pattent Indian Kub er Greave o f William Wrigleswprth &, Oomp in London.
Od wielu lat znana jako najlepszy środek do konserwowania skór, tłustość ta 

inąwszy w pory skóry, zastyga w nich i utrzymuje tym sppsobem skórę ciągle wil- 
miękką, giętką i nieprzemakalną — do obuwia, chomontów i powozow skorą obi­

tych użyta' może być'policzoną do pierwszego wynalazku w tym rodzaju.
Uuża puszka oryginalna kosztuje 1 z lr . 5 cnt.
MatB « ' » » • ■ r, I63 V .„

Główny skład na całą Galicję we Lwowie u Bomfacego Stillera.
- Także utrzymują tę tłustość.

| W e  Lw ow ie  K.
A.

Bałłaban.
Grotian,

A., Jedrzejeeki.
J. Klein. w
Kleina wdowa i Gebhardt, 
A. Mańkowski.
J. Keiss,

Sdiubuth,
•StróiEengCJ, 

w mzeżanach F. MOrl,
W Czcrniowrach Ig. Schnirch 
w Jarosławin Br. Juśkiewiez,

w  Krakowie J.^ahn 
w  Przemyślu F. Gaidetschita,

H zpszów ie F, Jaśkiewicz.
  w ■■ SOiaiter i Spółka,
Samborze J. Kiedl, 
Stanislawo^v^e Br. Czuczawa, 

„ W , Majewski.
S t r y j u  J. Bat.cli.
Tarnopolu Y. Morawetz, 
Tarnowie J. Jalin, 

w hu leszczykach J. Kodrębski.. 
w  Żółkwi A. Mańkowski.

HY BALSAM WJifORIHIE&G
Ten  n iezrównany, p rzez ró in e  Tow arz/slw a  kikuuij  o iiro tiow au . I d l i  zadz iw ia j ioaJ iku  

tesznosci w roiTnaityen ^ łw b a i . i io h  * z  -w knrj.t r » «  f r ,  v io i a ty w »: iT  i  tirAH;. bez rek lam
przeohwalelc z ka idym  da iem  n iezb ad n ie jizym  i p o izu k iw au azim  <ie « ta j » .

Cz8ści ciata ztabośoi? nerwów, kurażem , reum atyzm em  i U p. d o tk n iflte  i tak awany , t i o  
d o u to u r e u a *  w najkrótszym  czaaie naoierau iem  zu pełn ie  u zdraw ia , fluksje, b ó l znbów i gtew y . o ttdo- 
wnie p ran ie  odejm u je, w szkorbucie zastępu ję w sze lk ie  na jbardzie j za lecane środk i N a r a n y  w i z e l -  _ 
^jUg a j o n  ra j u okazał sifl irod k iem  najakuteozniejszym . d la  tyob swoich a a d zw yoza ja yob  w łasności w 
lazaretach  w o js k o w y o h  wiedeńskich od  roku 1859 c is flle  z najlepszym  skutkiem  je s t  a ływ a n jm , jak  d o w o ‘  
dza liczn e  1 poch lebne zaśw iadczen ia  najznakom itszych lek a rzy  z ło żo n e  w każdym g łów nym  sk ładzie .

W  kurczach żołądka najgw ałtow n ie jszych , w objawach  t c h o l e r y n y  a  n a w e t  c l i o l e ^ y s  
i w szelk ich  gw ałtow nych  rozw oln ipn iach  i w ym iotach , z najlepszym  skutkiem  używa aie w  sposób na­
stępu jący , b ie rze  s ię  kawałek cukru zm aczanego w w ad tie . i d a je  s ię  10  do 15 kropel baleam n, J e łe lj 
kurcze w 10 m inntach n ie  ustąpię, pow tirza  s ię  ta sama d o zU , przyozem  pow ieu chow m ie naoU ra się  
żo łądek  czystym  balsam em , ró k n ie i  częśc i od karcza  zaatakowane-'.

Jako środek h yg len icm o-to a le tow y  ma także n iepoś ledn ia  m iejsoe, a lb » wiem uśyw .jąu  go  
w V*wartej ^zęści z wodą n iety lko  n iszczy p ie g i ,  a le  u trzym uje skórę w c ze rs tw o io i i g ład s i zm aru osk i 
D o płukania ust a wodą użyty, zęby od psucia, szozego ln ie j tak zwanej o a r i e s  aaobowuje, n ie p .iy je m u y  
od ór zu pełn ie  odda la  i d z iąs ła  w r.naonia j

O pis używania za łączony jest przy aazu esad fyze^pa  Kjru,, la .lii n . gorącą łopatkę puszoz 

ny, n a jp ray jem n ie jaza  wpp w yd a je .

Flakon balsamu kosetajc 1 słr. 50 v«ntó«e.

Ml 1

< Die Debatte u. WiiMKT Lloyd
<  -

jest teraz w

od dnia 12. listopada b. r. w skutek zmiany formatu

największy dziennik w Monarchii
— możności rozszerzenia jik  naj\yiększego i uposażenia także fejle- 

tonu i eześęi powieściowej.
„ D i e  D e t o a t t e “

■ ma codziennie fejletony oryginalne, piorą znakomitych pisarzów Anstrji i Niemiec.
W  najnowszyiji czasie powiodło się nam, pozyskać dla siebie sławn^gó £<?■ 

cały świat powieJciopi«arza

Aleksandra Dumas.
Już dnia 16, b. m. rozpoczniemy publikację nowego romansu tegoż autora, 

pod tytułem: ________

„DER GRAF von MORET"
będącego wyłączna własnością Debatty, który w pół roku dopiero po publika­

cji w naszym dzienniku, ukaże się w francuzkim dzienni ku.

Der Graf von Moret,

telników jaskrawy obraz onego czasu, który obfitował we wielkie osobistości 
5 c i e k a w e  wypadki, co duszę czytelnika potężnie wzruszają, naprężają i zajmują. 

N a jnow szy t. n romans A le k s a n d ra  Itn m a s  obejmuje

a u r  S z e ś ć  T o m ó w  r m m .
czyteinikom tedy , .B e b a tfg “  nastręcza się na całą zimę przyjemne czytanie.

, prenumerata na Debatte kosztuje: dla Wiednia' całorocznie 15 złr., półro- 
CZnie w  ^  u*'- ćwierćrocznie 1 zlr. 30 cnt. _

"  państwie austrJackiem z pocztową przesyłką: całorocznie 20 złr., pół- 
ocznie 10 ztT._ kwartalnie 5 złr.

1 renumeratę upraszamy przesełać. pod adresem :

An die Administrazion der „DEBATTE 4

ginger 
i Spółka 
J. Ktedl

Skład główny ntrzym ują;
V? Aradzie J. Szarka, Karol Ring i J Teieich i, w Altanie Priester. w Baja Bart 

Pollermann, w Bernie Schotolla i Kropa‘9ehek, w Bilska Johanny apt. w Bndzie Ludwik 
Bakacs, w Backey p. R. Poek, w Berładzie Maks i Brettner, w Bottnszanaoh p. Emil 
Polaczek, w  Bukareszcie Dymitr Kozina i Gustaw Groeve, w  Bcoskorei K eller i Heydeger, 
w Czerniowcach Ignacy Schnurch, wDabreczynie Frd. Golt i Fr. Borsas, wEsseg St. De- 
szathy, wGracu J. Pnrgleitner i J. Eichler, w Galaozn J. A. Czekerski, w Hamburga Gott, 
heif V os8 i Louis James Mayor, w HeruiansztadzieJ, Zohrer, w Jassach KoDya i Immer- 
voil, w Krakowie J. Jahn, J. N. f f « l t »  tituhita Ma ęazinskj. 1,
i syn, w Krajowej Edward Ludwik, w Konstantynopolu Velissi i Spółka, w Lincu A. tlof 
statter i Vielgut i syn, w Lugoszn Fr. Kronetter. we Lwowie A. Berliner (dawniej Lauery) 
P. Mikolaseb, Z. Rucker (dawniej Tominok), B. Stiller, W Miszkolcu Józef Beszormanic, 
w Neusatz Fr. Sehreiber, w Nyamtz A . Dylski, w Odesie Dp. Lemme i Kronstein, w Oło­
muńca Gebrbauser, w Opawie Adolf .Hanke, w Peszcie J. Torftk i A. Thalmayer i Sp., 
Pradze B, Fragner, J Fórst, G- W- tfiCfltwich i Fr. Vsetecka, w Preszbnrgu Pr. Heinrich 
w; Panczowie Hermtna Graf i B D. l^iikjiics i smółka, w Peterwardyuie L C Jung 
w Pięciokościotach Ferii. Kunz. w PK^eszty R. Sahmettau, w Rzeszowie J. Schaiteri 
w Salzburgu J. Hinterbuber i G Bernbold, w Sanoku J. Jtklitsch. w Samborze J. 
w Szegedynie Michał Koyacs i Albert Kovaas, w Semliaie A. D. Joanov ics, w Temeswarze 
Pecber i Władysław Roth, w Washingtonie Juliusz Lesser, w Waradynie Józef Molner, w 
Wiedniu Fr. Pleban, J. D- Pohlmau, Filip Neustein J. Voigt, i J, Wds.ą.,.w_ Wer_schetz S. 
Herzog, w Nowym Yorku Berendsohn, w Zagrzebia Mihic.

pojedyncze składy mają;

W  Berładzie M. Brettner, w Braiłowie C. Polaczek, w Białej R. Fijałkowski, 
w Bilsku J. Hanke i A  Stańko, w Bochni Paweł Niedzielski, w Bóbrce Czernik, w Bro­
dach W. H. Klaber i Gomuliński a|)t., w Bruck Wittmann apt., w Brzeianach E. Moerl, 
Zminkowski i Fadenhocht, w Brzostku Porfiry Zieniewicz, w Baczaezu ^Kodrębski i Keree, 
w Bursztynie Nęcki, w Cieszynie Srjhrńder, w Cilli Baumbacb, w Dembicy J. Masłowski, W 
Drohobyczy Kleczkowski, ty Dzikowie N. Girzydski, w Effsrding Bendl, w Foltiozeni C. 
Worcel, w Freistadzie J. Schiffaer, w Freibergu Kosta i Bohumiński, w Glinianaeh N. P- 
Hełm w Gródku Tomąszewski, w Hall K. Richter, w Hamburgu Louis Krdger, William et 
Rohertsobn, Solcher. Brenner, w Husiatynie gal. F. Michał ewicz, w Jarosławiu J. Rohm, 
w Jaworowie Lachowicz, w Jaśle W. P'k. w Kałuszu Schlesinger, w Kamieńcu Podolskim 
D. Pętałaś, w Kentach S. Mrozowski, w Kolbuszowie Ludwik Feresz, w Kołomyi i J. Si- 
dórowicz, w Komarnie Emjerle, w Krakowca Dobrzański, w Krakowie Stockmar apt. pou 
złotym słoniem, w Kremsmunster W. Kofflsr, w Krośnie W. L. Chodacki, w Krzeszowi­
cach Stehlik, w Leżajsku Maresch, w Łimanowie J Hawerland, w Lubaczowie Szankowskh 
we Lwowie Ebenberger apt, pod węg:i.erską koroną, pp. B rac ia  Łazowscy, apt. pod zło­
tym jeleniem, Torosiewicz' apt. pot} cesarzem rzymskim Apteka pod złotym słoniem pp- 
Zarzycki apteka pod zlorym orięm -^pt. pod złotym lwem, J. Brunn i A. Horn, J, r • 
Kleina Wal i Gebhardt, ' F. W. K r^ ik'w ski, p. Bochnak p. A, Bogdanowicz i J. Beisfl 
w Łańcucie Swoboda, w Marburgu Banealari, w Mielcu W . Satkowski, w Mościskach 
J Szalbot w Narolu Federbusz, w Oświęcimie W. PoUszek, w Pet tan Banineister. w Prze­
myślu Bayer iNahlik aptekarze i Praczyński, w Przemyślanach Międhcki, w Przeworska 
F Świtalski w Radziechowie A. Jaśkiewicz, w Rawie Distel, w Kadowoaob L  Schnareb, W 
Rozdole Kornberger w Rozwadowie K. Marecki, w Rymanowie E. M. Burski, w Sam bp r ze 

~ ’ — — - j i - w-----  _ t ir— .-w: „  Sienia-
Grot,
Strn-

mienlu^Rotycki, w Stryju Ę. KornbergCf, w Strzyżowie Zajączkowski,'w Suezawie Botisatl 
w Taimopolu A  Morawetz, w Tarnowie J. Jahn, w Turce M. Piątek, w Tyśm iewy Nęcki 
w Wadowicach Górecki, w Weis F. ^'iclguth,, w Wieliczce F, J. Wontorek, w ,ul€5zqzy- 
kach J. Kodrebskj. w Zatrze  Winnicki, w Żmigrodzie Łagońąki, w Złoczowie Petes.ęh t_ 
Wolf Korkns, w Żółkwi Krzyżanowski, w Zurawnie Pogtępski.

s tjk '* PP. przedsięboroy. którzyhy t«tbil,i byczyli mjęć ten balsam w swoim składzie, 
raczą się zgłosić do jednego z głównych składów powyżej wymienionych. 1271 2 -0

W ydaw cy: Jan Dobrzański i W italis W . Smochowski Główny współpracownik: Jan Dobrzański. Odpowiedzialny red a k to r : A ntoni O rzechow sk i. Druk K ornela  L lliera-


